
RYNEK METALOWY i MASZYNOWY
PIE R W S ZY  POLSKI TYGODNIK DLA HANDLU I PRZEMYSŁU BRANŻY ŻELAZA,
MASZYN, METALI, MATERjAŁÓW BUDOWLANYCH ORAZ BRANŻ POKREWNYCH

TRZY BEZPŁATNE DODATKI „ELEKTRO-1 RADIOTECHNIKA", „PRZEGLĄD DOSTAW" ORAZ „POSTĘPY W  PRZEMYŚLE"
x x x » o o o o o o o o o o o o c x x x x x » 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 c x > 0 0 0 0  0OOOO0 OOOOOOJO0 O0 OOCXXDOOCX3O0 OOC

PRZEDPŁATA: Kwartalnie 4 1 2 Dla Gdańska 4 1/* guld., 
dla Niemiec 4V, mk. Ola Ameryki 1 dolara kwartalnie-
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35 zł, Vs S t r .  20 zł, Vu  >»'■ 1° zł- °°ł°s*on i3  na okładce 
z dopłata. W Gdańsku te same ceny w guldenach. —  
Ogłoszenia z zagranicy oblicza się według osobn. taryfy. 

W wydaniach specjalnych obowigzuje inna taryfa.
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Poznań, Wielka 10. Telefon 22-77

W y ł ą c z n e  z a s t ę p s t w o  na G d a ń s k :
Biuro ogłoszeń „Devera“ - Gdańsk, Langgasse 75. 

Telefon 11-77.
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Miejscem wykonania zleceń i zapłaty jest P o z n a ń . — 
Przy wszelkich kwestjach spornych miarodajny Jest 

Sąd Powiatowy w Poznaniu.

Na wypadek zwłoki lub skargi sądowej, wszelkie rabaty 
upadają.
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Kryzys i jego przyczyny w przemyśle maszyn rolniczych.
W  sprawie, ujmującej zagadnienie przeciągającego 

się w nieskończoność przesilenia w tej, drugiej z 
rzędu, najpoważniejszej, krajowej gałęzi produkcyj­
nej zamieszczamy poniżej szereg wielce interesują­
cych szczegółów, podanych przez wybitnego znawcę 
i przemysłowca p. W. K. Wisrzejsktego, wice­
prezesa grupy maszyn rolniczych przy Związku 
Przemysłowców Metalowych* oraz dyrektora „Zje­
dnoczenia Fabryk Maszyn i Narzędzi Rolniczych".

Przemysł maszyn i narzędzi rolniczych nie jest 
przemysłem, powołanym do życia przez wypadko­
w y  zbieg szczęśliwych konjunktur, nie jest również 
produktem ostatnich lat, lecz tkw i głęboko korzenia­
mi w  strukturze gospodarczej kraju, powstał organi­
cznie wraz z rozwojem ku ltu ry  rolnej, jest jej w yn i­
kiem i jej nieodzownem dopełnieniem. Od stopnia 
rozwoju i stanu tej gałęzi przemysłu w  znacznym 
stopniu zawisła produkcja środków żywności, za­
tem i stan w yżyw ien ia  ludności.

Przemysł ten należy do najstarszych w  kraju, 
tak np. fabryka W . M oritz w  Lublinie, założona zo­
stała w  roku 1840. Ogółem ilość w y tw ó rn i sięga do 
liczby 200, z czego parę zakładów dużych, zatrud­
niających normalnie ponad 500 robotników, kilkana­
ście średnich (100— 150 robotników) — reszta to 
zakłady drobne, trudniące się remontem, częściowo 
ty lko produkcją.

W  ostatnich czasach w  przemyśle maszyn i na­
rzędzi rolniczych powstał ruch koncentracyjny w  
celu pogłębienia specjalizacji i podniesienia produk­
cji. Do tej pory powstały 4 koncerny. I Zjedno­
czenie Fabryk Maszyn i Narzędzi Rolniczych w  
W arszawie, łączący cztery fab ryk i: J. Zawadzki 
w  Warszawie (narzędzia do obróbki ro li, pługi etc. 
W  M oritz  w  Lublinie (młocarnie, maneże i t. p ), 
, Sierpczanka" w  Sierpcu — (sieczkarnie, śrutow- 
niki i inne) i zakłady przemysłowe w  B liżynie obec­
nie w  reorganizacji; koncern powstał w  roku 1921. 
!I koncern to Zjednoczone fabryk i „U n ja“  — należą 
do niego A. Ycntzki w  Grudziądzu, Peters w  Chełm­
ży i Blumwe w  Bydgoszczy (ostatnia fabryka za­
sadniczo wyrabia  obrabiarki do drzewa — koncern 
ten nie jest więc w łaściw ie specjalnym koncernem 
maszyn rolniczych). III koncern to H. Cegielski, na­
leżą do niego: fabryka H. Cegielski w  G łównie pod 
Poznaniem i fabryka Braci Lesser w  Poznaniu, pro­
dukcja której po wejściu do koncernu uległa zmianie 
i wogóle koncern ten ma szerokie plany przemysło­
we, wychodzące poza ram y produkcji maszyn ro l­
niczych. IV  koncern: Towarzystwo Fabryk M. Roi. 
.,Potęga" w  Krakowie, obejmuje fabrykę „O św ię­
cim " w  Oświęcimiu, fabrykę D rew itz w  Toruniu, 
nieuruchomioną jeszcze fabrykę w Brodach i zna­
czną część fabryk i „O d lew " w  Krakowie. Ostatnio
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ten ruch koncentracyjny uległ wstrzymaniu i plany 
Banku Gospodarstwa Krajowego nie znajdują obec­
nie zrozumienia w  sferach przemysłowych, ruch 
koncentracji poziomej jest jednak konieczny i akcja 
podjęta zostanie zapewne na nowo.

Stan zatrudnienia w  tej gałęzi przemysłu meta­
lowego wynosi obecnie 40 procent, położenie finan­
sowe fabryk jest trudne, nawet bardzo poważne. 
Konsumcja na rynku wewnętrznym  spadła tak nisko 
w  obecnym kryzysie gospodarczym, że w yw ołać 
musi obaw y na najbliższą przyszłość. Masa wło­
ściańska, stanowiąca podstawę zbytu niema gotów­
ki na zakup drogich obecnie maszyn i nie może rów ­
nież korzystać z dłuższego kredytu. Drożyzna ma­
szyn rolniczych wynika w  pierwszym rzędzie — z 
drożyzny surowców. Pod tym względem Syndykat 
Polskich Hut Żelaznych przez swoje podwyżki cen 
żelaza w ytw orzył niesłychane trudności dla fabryk 
maszyn rolniczych.

Przeciętnie bowiem w koszcie własnym pro­
dukcji maszyn i narzędzi rolniczych m aterjały s ta­
nowią — 70 procent, a pozostałe koszta, t. j. robo­
cizna i wszelkie koszta nakładowe 30 procent. Za­
tem podrożenie żelaza z 190 złotych na 325 złotych 
za tonnę, t. j. o 71,5 procent podnosi koszt własny 
produkcji o 50 procent. W  ślad za podrożeniem że­
laza siłą konieczności idzie odpowiednie podrożenie 
tow aru śrubowego, lemieszy i odkładnic, kos do 
sieczkarń, zębów do bron i t. p.

Jednak to jest dopiero początek tych trudności 
wytwórczych, albowiem sytuacja zaostrza się nad­
zwyczaj przez to, że rolnik nie może i niechce płacić 
tak wygórowanych cen, jakie w ypadłyby w  razie 
uwzględnienia w  cennikach fabrycznych podrożenia 
surowców. Nacisk konsumenta jest tak silny, że 
przemysł maszyn i narzędzi rolniczych musi ulec 
wymaganiom rolnictwa.

Że tak jest, mówią podane poniżej ceny typo­
wych maszyn rolniczych według cenników' więk­
szych fabryk, dawne — przy cenie żelaza 190 zł za 
tonnę i obecne — przy cenie żelaza 325 zł za tonnę:

Waga

kg-

Cena 
w zł. 

przy że­
lazie 

190 zł.

Cena 
w zł. 

przy że­
lazie 

325 z'.

Po­
droże­

nie

o/o

Pług jednoskibowy bez przodka 30 30 31 3
Pług dwuskibowy 115 111 124 12
Kierat dwukonny 436 379 400 6
Młocarnia sztyftow a 1844 230 305 380 25
Sieczkarnia konikowa 120 127 140 10
W ypielacz 3-rzędowy 118 145 190 30

Jednak nawet te nieznaczne podwyżki uważane 
są przez rolnictwo za bezpodstawne i spotykają się 
z powszechnym biernym oporem. Rolnictwo wogóle, 
a przedewszystkiem główny konsument chłop, ogra­
nicza swe potrzeby do minimum, przechodząc do 
bardziej prymitywmych system ów produkcji. Brak 
zbytu zmusza fabryki do redukcji personelu urzęd­
niczego i robotniczego, powiększając klęskę bezro­
bocia. Niedostateczne zatrudnienie fabryk powoduje 
znów siłą konieczności niepomierny wzrost kosz­
tów nakładowych, t. j. dalsze podniesienie się cen. 
W  rezultacie upadek kultury rolnej, zanik przem y­
słu, wzrost klęski bezrobocia.

Drugim powodem zaniku konsumeji w ew nętrz­
nej jest brak w  Polsce kredytu długoterminowego i 
jego drożyzna, żakup maszyn rolniczych, jest dla 
włościanina „inwestycją14, koszta której rozkładają 
się na rok cały, a nawet na szereg lat i jak kiedy in­
westycja wym aga długoterminowego kredytu. Tym ­
czasem handel maszyn rolniczych w kraju jest w  
stanie opłakanym; drobne firmy i spółdzielnie rol­
nicze nie udzielają rolnikowi kredytu — same bo­
wiem nie posiadają gotówki — stwarzają sobie z 
kredytów, udzielonych przez fabryki — rodzaj ka­
pitału obrotowego. Niewypłacalność i bankructwo 
ich spowodowało brak zaufania u fabrykantów, któ­
rzy  boją się dać towar nawet na krótki termin — z 
drugiej strony fabryki mają trudności w  zaopatrze­
niu się w  surowiec.

Stosowane obecnie przez Syndykat Polskich 
Hut Żelaznych normalne warunki płatności, 50 pro­
cent przy zamówieniu, 50 procent przy gotowości 
towaru do wysyłki, przyczem pół należności go­
tówką, pół należności wekslami dwumiesięcznemu 
grzeszą conajmniej „teoretyzmem 44 i kompletnem o- 
derwaniem się od realnych warunków życia gospo ­
darczego. Przem ysł maszyn i narzędzi rolniczych 
bowiem zmuszony jest produkować nie na konkret­
ne zamówienia, ale na skład.

Zakup materjałów musi odbywać się okrągły 
rok, sprzedaż zaś tylko w sezonie. Warunki te są 
dyktowane samym charakterem produkcji, tak sa­
mo jak konieczność długoterminowego kredytu w  
rolnictwie wynika już z warunków przyrodzonych, 
powodując jeden obrót w  ciągu roku. Czy wobec 
tego, stosowany przez Syndykat „tryb sprzedaży44 
nie jest równoznaczny z doprowadzeniem do ruiny 
przemysłu maszyn i narzędzi rolniczych?

To też konieczną rzeczą jest rozwinięcie dzia­
łalności kredytowej Banku Rolnego, któryby udzie­
lał dłuższego kredytu rolnikom, a sam otrzymałby 
od fabryk jaknajlepsze ceny i warunki; Bank Rolny 
musi koniecznie uzdrowić handel maszynami rolni- 
czemi w  kraju.

Eksport polskiej wytwórczości maszyn rolni­
czych może objąć dwie trzecie produkcji, którą o- 
szacować można na 15 miljonów dolarów — czyli 
10 miljonów dolarów; przed wojną niektóre fabryki 
eksportowały prawie 90 procent swej produkcji. 

Tym naturalnym rynkiem zbytu była przed wojną 
Rosja, to też dzisiaj wszelkich starań dołożyć w y ­
pada do odzyskanfe z powrotem tego rynku. W  
zeszłym roku niektóre fabryki w ysła ły  pewne par- 
tje towaru — wszystko to jednak w niewielkich 
próbnych ilościach. Spodziewać się należy, że obec­
ny przedstawicie! delegacji handlowej sowieckiej, p. 
Firsow, pracę nad rozwojem stosunków handlowych 
kontynuować będzie i stosunki te zrealizuje. P ań ­
stw a Bałtyckie przy  swojej wysokiej kulturze rolnej 

są obiecującym rynkiem zbytu; terenem naszego 
eksportu mogą być dalej Bałkany — Rumunja, Ju- 
gosławja, Bułgarja i Bliski Wschód — szczególniej 
Turcja. Jest to rynek jednak nowy dla nas, opano­
w any  częściowo przez Niemców i Czechów, gdzie 
ceną i jakością możemy konkurować — wym aga je­
dnak taki eksport znacznych kredytów niskopro­
centowych — ażeby nasi przemysłowcy tego kre­
dytu w  Turcji udzielić mogli. Tak jak i na rynku 
wewnętrznym  — tak samo na rynku eksportowym 
„gwoźdź44 spraw y tkwi w  długoterminowym i ni- 

| skooprocentowanym kredycie. K. W.



Nasz przemysł węglowy w chwili obecnej.
Wskutek przewlekłego strajku angielskiego po­

wstało ogromne zapotrzebowanie węgla w  całej 
Europie, zaś rola dostawcy paliwa przypadła w  głó­
wnej części polskiemu przemysłowi węglowemu, 
.lak on się z tego zadania wywiązuje, świadczy ta­
bela wywozu węgla z ostatnich trzech miesięcy, 
mianowicie z maja, czerwca i lipca.

W zrost wywozu węgla polskiego nasuwa pew ­
ne uwagi, a sama tabela podaje fakty, które warto 
wziąć pod uwagę, aby nie dać się unieść entuzjaz­
mowi w chwili powodzenia przejściowego, a zara­
zem wysunąć pewne wnioski celem utrzymania, bo­
daj w części osiągnięte wskutek sprzyjających kon- 
junktur zdobycze.

W y w ó z  d o : Maj Czerwiec L ipiec

A u s t r j a ....................... ..... 157 231 177
W ęgry .............................................. 27 45 62
C z e c h o s ło w a c j a ............................. 33 43 44
S z w e c j a ............................. .....  • 141 178 265
Danja . . . , ............................. 77 116 104
G d a ń s k .............................................. 26 36 43
Ł otw a .............................................. 17 17 27
J u g o s ła w j a ......................................... 22 22 21
S z w a j c a r j a ......................................... 11 8 8
W ł o c h y .............................................. 97 97 124
R u m u n ja .............................................. 8 12 11
L i t w a .............................................. 1 4 2
K ła j p e d a .............................................. — 1 1
H o la n d ja .............................................. — 5 12
F i n l a n d j a ......................................... 16 26 23
F r a n c j a ............................. . . 18 37 26
N o r w e g i a ......................................... — 22 26
A n g lj a .................................................... — 281 637
Inne k r a j e ......................................... 2 18 42
W ęgiel b u n k ro w y ............................. 24 192 179

677 1391 1834

Przeglądając powyższą tabelę wywozu węgla, 
skonstatować możemy następujące fakty:

a) strajkowi angielskiemu zawdzięczamy bar­
dzo silny wywóz węgla do Anglji: w czerwcu 281 
tysięcy tonn, a w pierwszej połowie lipca 306 tysię­
cy tonu. Dodać tu należy, że nie wszystek węgiel, 
który idzie na pokrycie angielskich zapotrzebowań, 
pochodzi tamże pod polską marką. Zwłaszcza ginie 
w  poważnej mierze dla światowej statystyki węgiel 
polski, kierowany do portów niemieckich i pozanie- 
mieckich, gdyż idzie on tam pod flagą handlarzy nie­
mieckich. Wskutek tego można śmiało przypuścić, 
że Anglja zużyła w czerwcu około 400 tysięcy toim 
węgla polskiego, a w lipcu około 800 tysięcy tonn;

b) dla polskiego węgla o tw arły  się nawet takie 
rynki, które w normalnych warunkach stale by­
wają poza obrębem strefy naszego zbytu wywozo­
wego; takicmi są pewne rynki we Francji, Norwe- 
gji i Holandji;

c) wysyłka węgla do krajów północnych, z 
któremi weszliśmy w kontakt po wybuchu wojny 
celnej z Niemcami, wzmogła się w  tych miesiącach 
znacznie;

d) mało co podniósł się nasz eksport do tych 
kiajów kontynentu, które oddawna i stale odbiera­

ły nasz polski węgiel. Są to; Rumunja, Jngosławja, 
W ęgry, Szwajcarja. Wyjątek stanowi Austrja. W  
czerwcu bowiem przyjęła aż 231 tysięcy tonn, gdy 
zwykle miesięcznie przyjmuje około 150— 170 ty ­
sięcy tonn. Źe to był tylko sporadyczny wypadek, 
świadczy fakt, że w lipcu ograniczyła się znowu ilo­
ścią 177 000 tonn.

Z temi uwagami, odnośnie do faktycznego sta­
nu naszego eksportu węglowego, wiążą się jeszcze 
inne ogólno - gospodarcze i handlowe.

Przedewszystkiem  pamiętać musimy, że uw a­
żać należy stan ten za przejściowy, który minie, 
skoro tylko strajk angielski zostanie zlikwidowany. 
Odpadną zatem wszystkie rynki przygodne: angiel­
ski, francuski, holenderski, częściowo i norweski. 
Jakkolwiek obecnie przynoszą one doraźne korzyści, 
to nie możemy ich łączyć z interesami na­
szego eksportu na przyszłość. Pod tym względem 
na największą uwagę zasługują rezultaty, osiągnię­
te w  zakresie powiększenia eksportu węgla do 
państw północnych i bałtyckich. Rynki te powinny 
stanowić rzeczywisty dorobek naszej polityki eks­
portowej; powinny pozostać w  naszem posiadaniu, 
nawet po zakończeniu strajku angielskiego i być sta- 
łemi rynkami zbytu polskiego wywozu węglowego. 
Dlatego też obecne silne usadowienie się na tych 
rynkach, stanowić będzie o dalszych losach naszego 
eksportu węgla.

Równocześnie musimy liczyć się z tern, że u- 
trzymanie tych rynków kosztować nas będzie nie­
mało trudów i mozołów'. Zwłaszcza angielskie ko­
palnictwo, które od lat już niepodzielnie prawie pa­
nowało w  tych krajach, dołoży wszelkich starań, by 
je znowu odzyskać. A że trudna z niem walka, to 
wiemy już z okresu przedstrajkowego, w którym to 
czasie, nawet przy pomocy zdecydowanej polityki 
cen dumpingowych, starało się wyprzeć w kracza­
jący tamże węgiel polski. Aby utrzymać te rynki 
musimy pozostać z niemi w  bezpośrednim kontakcie 
transportowym  via Gdańsk, Gdynia, Toruń, Tczew 
i Małe Kapuściska: innemi słowy, trzeba podnieść 
sprawność przeładunkową tych portów, bez której 
musimy uciekać się do portów zagranicznych, zw ła­
szcza niemieckich. To zaś znacznie podnosi koszta 
naszego węgla zagranicą i obniża jego siłę konku­
rencyjną.

Co do powodzenia mamy poważne szanse pod 
względem jakości naszego węgla. Przekonano się 
w sferach przemysłu skandynawskiego, że węgiel 
polski jakościowo przewyższa przeciętny węgiel an­
gielski i pracuje ekonomiczniej. Ścisłe badania nau­
kowe, przeprowadzone przez inżynierów szwedz­
kich - specjalistów, wykazały, że w  praktyce prze­
mysłowej węgiel polski jest lepszy od przeciętnych 
gatunków węgla angielskiego. W  piecach lepiej się 
spala, daje większą ilość pożytkoWych kaloryj, mi­
mo że teoretycznie wykazuje ich mniej, aniżeli w ę ­
giel angielski. Prócz tego skonstatowano, że dla 
przemysłu metalurgicznego węgiel Polski, zw łasz­
cza dąbrowiecki, jest użyteczniejszym, aniżeli naj­
lepsze gatunki węgla angielskiego, gdyż posiada mi­
nimalne ilości siarki, która tak ujemnie wpływ a na 
jakość wytwarzanego żelaza.

*  *  *  l



Nie chcę tu pominąć faktu sfinalizowania umo­
w y na dostawę węgla z Rosją Sowiecką. Zapewnia 
to naszemu przemysłowi węglowemu stały kontyn­
gent rocznej dostaw y na rynki wschodnie.

Reasumując, można powiedzieć, że położenie 
przemysłu węglowego — w  kierunku wywozu w 
ciągu czerwca i lipca znacznie się poprawiło: pro­
dukcja się wzmogła, a także ilość robotników zatru­
dnionych. Widoki na przyszłość przedstawiają się 
dość dobrze. Gdyż nawet na wypadek zlikwidowa­
niu strajku w  Anglji, kopalnie nasze będą przez dłuż­

szy czas jeszcze miały zajęcie na wykonanie o trzy­
manych obecnie zamówień. T rw ać  to będzie aż do 
zakupów zimowych, kiedyto panować będzie natu­
ralne ożywienie sezonowe. Zatem kampanja w ę­
glowa na ten rok zdaje się być zapewniona i o ile uda 
się jeszcze lepiej usprawnić stosunki przewozowe, 
wpłynie to bardzo dodatnio na ogólne położenie za­
głębi węglowych, które będą mogły w ten sposób 
wynagrodzić długi okres deficytowego wyw ozu w ę­
gla.

H. Gr o ń s k i .

Sytuacja na rynku metalowym i żelaznym.
Ogólna sy tuacja  na rynku m etalow o-żelaznym , w edług ze­

branych  przez Ajencję W schodnią danych, p rzedstaw ia się 
nieźle i rokuje naw et dobrą nadzieję na najbliższą p rzysz­
łość. Obecnie ujaw nia się ożyw ienie w e w szystk ich  niemal 
działach. Znać już zbliżający  się sezon, k tó ry  nastąpi po u- 
kończeniu robót polnych. S

Aczkolw iek pokładane nadzieje w  rych le  rozpoczęcie se­
zonu budow lanego zaw iodły , jednak kupcy nie w ątpią, że za­
pasy  sw oje zupełnie w yprzedadzą . Znać w e w szystk ich  dzia­
łach gorączkow e przygotow ania się- do sezonu jesiennego.

W  dziale odlew ów  fabryki są  zasypane zam ów ieniam i, 
co siłą  rzeczy , jeśli nie na cenie, to odbije się przynajm niej 
na w arunkach. W  dziale gw oździ i dru tu  tendencja jest nadal 
mocna, co każe przypuszczać, że i tu  spodziew ają się ożyw io­
nego zbytu . Zniżki cen spodziew ać się nie można, raz dlatego, 
że jeśli chodzi o żelazo, obow iązują tu ceny S yndykatu , w y­
znaczone aż do października. W  innych działach, jak noży i 
zam ków , b rak  szeregu  a rtyku łów  czyni tow ar ten jeszcze 
droższym .

W  dziale m etali półszlachetnych tendencja zw yżkow a cen 
•zagranicznych każe przypuszczać, że zw yżka  obejmie i P o l­
skę. T ak naprzyk ład  Anglja notuje w yżej ceny  cynku. Zjaw i­
sko to  ma miejsce nietylko w  Anglji, bow iem  w szystk ie  kraje 
notują te raz  cynk mocniej. To też  blacha ty n k o w a , jak i ocyn­
kow ana w  najbliższych dniach praw dopodobnie podrożeje. 
Również znacznie w zro sty  ceny  cyny  i ołowiu. Zwiększone 
zapotrzebow anie miedzi w yw ołało  bardzo  m ocną tendencję 
tego artykułu . W szystko  to dosadnie przem aw ia za zw yżką 
a rtyku łów  pochodnych, k tó ra  z w szelką pew nością nastąpi 
w bieżącym  m iesiącu.

Na rynku  blachy panuje ożyw ienie i kupcy zakupują w ię­
ksze zapasy  u hurtow ników  dla p rzyszłego  sezonu, po k tórym  
spodziew ają się w iele. C eny żelaza, jak  w yżej wspom niano,

pozostają do października bez zm iany. Inaczej rzecz się ma 
z blachą. Zarów no żelazna, jak i cynkow a, jes t w . p rzed e ­
dniu w iększych zmian w  cenach. Blacha cynkow a już te  zm ia­
ny przeżyw a. I tak, pew ien ferm ent w Syndykacie w yw ołał 
niższe ceny Polskiej Cynkowni, k tó ra  z S yndykatu  w ystąpiła. 
Dało to  siłą rzeczy  początek konkurencji, k tó ra  oderw ać może 
od syndykatu  i inne cynkow nie. Co się ty czy  blachy żelaz­
nej, to  tendencja cen jest mocna, gdyż istnieje obaw a zw yżki 
cen węgla, k tó ra  uczyni d roższą rów nież i blachę. Jak  się 
dow iadujem y, kopalnie zw róciły  się do rządu o ponow ną 
zw yżkę, m otyw ując to  s tra tą  na eksporcie. Jeśli rząd  pod­
w yżkę zatw ierdzi, blacha żelazna w takim że stopniu w zrośnie 
w  cenie. W ielkie znaczenie posiada rów nież zjednoczenie sy n ­
dykatów  żelaznych Niemiec i Francji, k tóre dowodzi, że istnie­
je dążenie do utw orzenia w ielkiego syndykatu  europejskiego, 
do którego w cześniej czy  później i P olska przystąpi. W yw oła 
to niechybnie jeszcze m ocniejszą tendencję cen.

W  dziale odlew ów  i w yrobów  odlew niczych, jak już za ­
znaczyliśm y, panuje rów nież znaczniejsze ożyw ienie. F abryk i 
odlew ów  o trzym ały  liczne zam ów ienia z różnych dzielnic 
kraju, zw łaszcza z Pom orza i K resów . Zw iększony popyt w y ­
w ołać musiał ściśnienie dogodnych do tychczas w arunków . 
Jeśli do tychczas można było o trzym ać tow ar za całkow item  
pokryciem  w ekslow em , przyczein  w eksle były  w ystaw iane na 
dłuższe term iny, to obecnie żądają  fabryki k ró tszych  te rm i­
nów, a jeśli zapotrzebow anie zw iększy się, poczną żądać 
częściow o gotówki. Kupcy są zupełnie pewni dobrego sezonu, 
k tó ry  zacznie się za miesiąc.

C eny by ły  w  ubiegłym  tygodniu następujące: G arnki em a­
liowane m arki „P o ręba" zł 34 centnar, „M etalurgia" zł 32, 
„Suchedniów " zł 31. C eny loco fab ryka są niższe o 4 zł. Ru­
sz ty  stąporkow skie  45 gr kg., opoczyńskie 41 gr, drzw iczki 
do pieców  zw yczajne 9 zł para, lepsze 12 zł, w arszaw skie  15 
zło tych para.

   W A Ż N E   - - - - - - - - —
DLA KUPIECTW A i PRZEM Y SŁU
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TARGI i WYSTAWY
T A R Q I  W S C H O D N I E  W E  L W O W I E

od 5 do 15 września 1926 r.
XI. M I Ę D Z Y N A R O D O W E  T A R G I  W  WI E DNI U

od 5 do 11 września 1926 r
J E S I E N N E  T A R G I  W  P R A D Z E

od 29 sierpnia do 5 września 1926 r.
N I E M I E C K I E  T A R G I  W S C H O D N I E  w  K R Ó L E W C U

od 29 sierpnia do 5 września 1926 r.

T A R G I  W  R E I C H E N B E R G U  ( C Z E C H O S Ł O W A C J A )
od 14 do 20 sierpnia 1926 r.

M I Ę D Z Y N A R O D O W Y  T A R G  D U N A J S K I
B RATYSŁAW A (CZECHOSŁOWACJA)

od 22 sierpnia do 2 września 1926 r. 
M I Ę D Z Y N A R O D O W E  T A R G I  W  S AL ONI KAC H 

od 1 do 15 października 1926 r. 
W Y S T A W A  P R Ó B E K  I W Z O R Ó W  W  GA LACU

od 23 sierpnia do 15 września 1926 r.
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Inż. W. Piński.

O racjonalnej kalkulacji.
Kalkulację nie dla wszystkich wypadków ująć 

można w  pewne ścisłe form y lub prawa. Zależną 
ona bowiem jest od różnych przesłanek i w p ływ ów , 
a m ianowicie:

od źródeł zakupu, 
od rozm iarów przedsiębiorstwa, 
od warunków, w  jakich dane przedsiębior­

stwo pracuje itp.
Również konjunktura, oraz klientela, z którą się 

pracuje, mają doniosły w p ły w  na przebieg' naszej 
kalkulacji.

Nie jest zamiarem niniejszego artykułu  rozwo­
dzić się szeroko nad temi zagadnieniami, lecz celem 
tegoż jest omówić kilka wskazówek, oraz nienapi- 
sanych praw, o których każdy przedsiębiorca, czy 
to fabrykant, grosista, czy też rzemieślnik w ie­
dzieć powinien, o ile zależy mu na rozwoju jego 
przedsiębiorstwa. Ale nietylko warunki gospodar­
cze wyw iera ją  silny w p ły w  na przebieg kalkulacji. 
Przyjęte zwyczaje i błędy, niedokładne zestawienia 
kosztów własnych, nieznajomość rynków , sa często 
nie bez znaczenia na kalkulację. Że te ostatnie w p ły ­
w y  żadnej zdrowej podstawy dla kalkulacji mieć nie 
mogą, to każdy zrozumie. Lecz przejdźmy teraz do 
omówienia kilku zasadniczych reguł o kształtowaniu 
się cen na zasadzie wolnego handlu. Przedtem mu­
simy sobie jednak jeszcze to uprzytomnić, że nawet 
te prawa zasadnicze, pomimo ich pełnego uszano­
wania i zrozumienia, nie zawsze w  całej rozciągłoś­
ci praktycznie zastosować się dadzą. Zatem i na 
tych prawach zbudowane ceny zależne będą od nie­
jednych przesłanek, które nam daje rzeczywistość.

Zw róćm y naszą uwagę nasamprzćd na tak zwa­
ne ceny monopolowe. Cena monopolowa powstaje, 
jak wiadomo, zawsze wtenczas, jeżeli dany a rtyku ł 
w odnośnym kraju jest bezkonkurencyjny. M ono­
pole stw orzyć może rząd na podstawie ustaw, w y ­
kupując przymusowo pewną gałąź przemysłu kra jo­
wego w  celach eksploatacyjnych. Monopol może u- 
zyskać też każda osoba cyw ilna lub prawna, jeżeli 
posiada w swej wyłącznej własności takie dobra, 
iak: pola węglowe, kopalnie kruszcu, źródła nafty, 
źródła energji lub t. p., przytem rzeczywiste i fak­
tyczne środki prawnie do ich wyłącznej eksploatacji. 
W  taki lub inny sposób stworzone monopole epa 
uowują oczywiście ca ły rynek zbytu. Ze tutaj tak 
bardzo ściśle Aalkulować nie potrzeba, jest natu 
ralnie jasnem. W ystarczy ty lko  obliczyć koszty 
własne : n,należnie od tego, czy są one wysokie, 
czy niskie, racjonalne, czy nieracjonalne, doliczyć 
co nich pewien z góry określony zysk i ustalić cenę 
sprzedaży. Ceny tej przecież ■ nikt zakwestionować 
nie może, gdyż nie mając żadnej konkurencji, z ni- 
kiem się poprostu liczyć nie będzie. W  tern leży 
właśnie to zło wszelkich monopoli, obojętnie: rzą­
dowych, czy prywatnych, że nie ty lko  eksploatują 
swe posiadane lub uzyskane dobra, ale eksploatują 
zarazem całą zależną od nich ludzkość. Dlatego też 
rządy prawne że wszystkich państw, w  zrozumieniu, 
ze wszelkie monopole z punktu wodzenia gospodarki 
narodowej są tworem niezdrowym i niepożądanym 
przeciwdziałają tworzeniu się monopoli i trustowe 
W yjątek pod tym względem stanow i jeszcze rząd 
bolszewicki, k tó ry  bawi się w  eksperymenty i po­
pi ostu wszystko i wszystkich u siebie zmonopoli­

zował. W  obecnym czasie najwięcej takich tw orów  
monopolowych mamy jeszcze w  Ameryce. Lecz i 
stamtąd w iem y, że nie rzadko prawodawca i pioku- 
ra tor są zmuszeni występować przeciw nadmiernej 
wybujałości monopoli tamtejszych. W  krajach euro­
pejskich występują one mniej na arenę życia gospo­
darczego, a o ile je się jeszcze gdzieś niegdzLś na­
trafia, to pow sta ły cne przeważnie w  czasach po­
wojennych.

Pozostawmy jednak monopole i przejdźmy do 
drugiej grupy cen spotykanych na rynkach, ti. cen 
konkurencyjnych, które kalkulują się na zasadzie 
wolnego handlu. Tutaj rzecz przedstawia się zgoła 
inaczej, jak p rzy  monopolach; tu trzeba przepro­
wadzić ścisłą i bardzo dokładną kalkulację, zanim 
wypuści się tow ar na rynek. Tutaj występuje j^dno 
z najważniejszych praw  kupieckich o regulacji cmi 
a mianowicie, że ceny regulują się wedle podaży i 
popytu. Im więcej producent lub kupiec towaru na 
rynek rzuci i niemniej kupujących na swój towar 
znajdzie, tern mniejsza będzie cena, khką  osiągnie 
Natomiast czem mniej tow arów  z jakichkolw iek po­
wodów przez sprzedając, dostarczonych być może 
i czem w iększy na rynku jest popyt na dany towar, 
tern wyższa będzie cena, którą się osiągnie. Cena 
konkurencyjna utrzym yw ać się jednak będzie za 
wsze w  granicach wartości towaru, gdyż spadek to ­
waru znajdzie tam swój koniec, gdzie otrzvma ró­
wnowartość, a nie pokryje kosztów produkcji, lub 
gdzie kupiec bez zarobku by łby  zmuszony towar 
sprzedawać. Idealny stosunek pomiędzy sprzedają­
cym a kupującym nastąpiłby wtenczas, kiedy tak 
sprzedający z osiągniętej ceny, jak i kupujący z za­
płaconej ceny by liby  zadowoleni. Taki stosunek ide­
alny w  praktyce jest jednak nie do osiągnięcia. 
Zawsze bowiem sprzedający będzie w  mniemaniu, 
że tow ar za tanio sprzedał, a kupujący, że za drogo 
za niego zapłacił. Dalej, w  wolnym  handlu liczyć 
nam się koniecznie trzeba z cenami, które na rynku 
spotykamy. T y lko  niestety, ceny spotykane pozo­
stają czasem za długo utrzymywane, częściowo z 
ociężałości, częściowo z przyzwyczajenia, pomimo, 
ze już dawno pow inny ulec pewnej rew iz ji z powo­
du zmienionej sytuacji gospodarczej. Przypom nijm y 
sobie czas inflacji, kiedy to przeważnie klasa średnia 
z powodu braku orjentacji, braku doświadczenia i 
ru tyny, a często z ociężałości podtrzym yw ała ceny, 
które przez wzgląd na spadek wartości pieniądza 
już dawno nie m ia ły racji bytu. Przezto powstały 
właśnie te w ie lkie stra ty i to zubożenie klasy śre­
dniej. Dzisiaj nauczeni doświadczeniem, jesteśmy już 
ostrożniejsi. Kalkulujemy w  dolarach, funtach, fran­
kach szwajcarskich, jednem słow em : w  walucie nie 
ulegającej wahaniom wartości monetarnej, i przez 
to chronim y się przed stratami. Często zachodzą je­
dnak i takie rzeczy, a to przeważnie w  rzemiośle, 
że zorjentowawszy się zapóźno w  sytuacji, staramy 
si ępokryć swą stratę przez dostawę gorszej jakości 
materjału lub gorszego wykonania pracy. Tern sa­
mem nienależność kupiecką sztukujemy poprostu za- 
maskowanem oszustwem. Jestto bardzo w ie lki błąd 
kalkulacyjny, na k tó ry  chciałby położyć szczególny 
nacisk.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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Ze Związku Przedsiębiorstw Elektrotechnicznych
na Województwa Poznańskie i Pomorskie.

Zebranie organizacyjne w Bydgoszczy.
W ub. sobotę, dnia 7 bm. odbyło się w  Bydgoszczy w 

sali Izby Rzemieślniczej zebranie organizacyjne Związku 
Przedsiębiorstw  Elektrotechnicznych.

Zebranych powitał prezes Zw. Przedst. Elektr. na Woj. 
Poznańskie i Pomorskie, p. inż. Piński, motywując konieczność 
organizacji, w celu obrony interesów fachowych. Jako dowód, 
że organizacja p rzedstaw ia ' na zewnątrz zawsze pewną siłę 
podał do wiadomości o zawiązaniu się w Poznaniu Banku 
Rzemieślniczego, do którego zarządu weszło na 24 cechów 
w Poznaniu, 2 członków Związku Przedsięb. Elektrotechn.

Na przewodniczącego zebrania wybrano p. inż. Paw laka 
z Bydgoszczy. Następnie zostało wygłoszonych kiika refe­
ratów, mających na celu zapoznanie zebranych z celami i dzia­
łalnością Związku Przedsiębiorstw  Elektrotechn. P. inż. Trom- 
peteur zaznaczył, że rzemiosło było i jest jednym z najwa­
żniejszych filarów podtrzymujących życie gospodarcze pań­
stwa. Gnębione przez wielki przemysł, mogło zorganizowane 
podjąć z nim skuteczną walkę. P. inż. Brusikiewicz mówił o 
działalności Zw. Przedsięb. Elektrotechn. w  W arszawie: P. inż.

! #  Biuletyn Targów Wschodnich | #
Przedłużenie terminu zgłoszeń na Targi Wschodnie.

Ze względu na to, że w ostatnich dniach ujawniło się 
bardzo znaczne ożywienie w  zgłoszeniach udziału w Targach 
Wschodnich, Dyrekcja Targów, chcąc możliwie wszystkim 
przemysłowcom i interesentom umożliwić obesłanie tej wielkiej 
rewji wytwórczości polskiej, przedłużyła, jak nas uwiadamia, 
termin zgłoszeń do 15 sierpnia r. b. Po upływie tego terminu 
i po zamknięciu listy wystawców, wszelkie późniejsze zgło­
szenia wobec ich napływu i trudności w  przydziale miejsc, 
bezwarunkowo uwzględniane nie będą.

W obliczu zmieniającej się i nieco pomyślniejszej sytuacji 
gospodarczej oraz widocznego już odprężenia w najważniej­
szych dziedzinach przemysłu, spodziewać się należy, że inte­
resowane sfery skorzystają jeszcze z tej sposobności i choć 
w ostatniej chwili, zgłoszą swój udział w tegorocznych, je­
siennych Targach we Lwowie, które zapowiadają się b. dobrze.

Zniżkowe bilety jazdy na VI. Targi Wschodnie.
M inisterstw o K olei przyznało wszystkim  zamiejscowym 

wystawcom i przyjezdnym  zwiedzającym VI. T argi W. 
we Lwowie prawo korzystania z u lg i przejazdowej w 
wysokości 33°/o od cen normalnych przy użyciu dowolnej 
klasy pociągów osobowych. Zniżka ta  stosowana będzie 
na podstawie stałych k a r t  w stępu, wystawionych im ien­
nie przez Zarząd Targów , względem krajowych uczestni­
ków w ton sjiosób, że za przejazd pierwotny na T arg i do 
Lwowa ze w szystkich miejscowości w  k ra ju  uiszczać oni 
będą opłatę normalną, w  drodze zaś powrotnej ze Lwowa 
korzystać będą ze zniżki w podwójnej wysokości, opłacając 
połowę ceny b ile tu  k lasy bezpośrednio niższej, co stanow ić 
będzie 66% zniżkę od ceny powrotnych biletów  jazdy. 
Uczestnicy natom iast zagraniczni realizować będą przyzna­
ną im na polskich kolejach 33% zniżkę tak  przy przejazdach 
pierwotnych od stacyj pogranicznych do Lwowa, jak  i 
przejazdach powrotnych ze Lwowa do granicy, opłacając 
całą cenę biletów  klasy bezpośrednio niższej. W  odnośne 
bilety jazdy będą oni mogli zaopatryw ać się w zagranicz­
nych biurach podróży. W  obu wypadkach w razie użycia

Namysł wskazał na konieczność stworzenia przymusowego ce­
chu elektrotechnicznego, któryby obejmował dział instalacyj­
ny, radjo, prąd silny i słaby. Mówca podkreślił korzyści, ja­
kie stąd płyną pod względem gospodarczym, jak również 
czysto towarzyskim.

Po kilkuminutowej przerwie nastąpił wybór zarządu 
nowo tworzącego się koła Zw. Przedsięb. Elektrotechn. dla 
Ziem Nadnoteckich. Prezesem  został p. inż. Pawlak, wiceprez. 
p .inż. Pudelewicz z Torunia, sekretarzem  p. Ziętak, skarbni­
kiem p. Schulz, delegatem do Poznania p. inż. Dzinikowski. 
Po przemówieniach nowoobranego prezesa p. inż. Paw laka a 
następnie p. inż. Pińskiego i p. inż. Żołubaka wywołał p. inż 
Pudelewicz żywą dyskusję poruszaniem spraw y konkurencji 
ze strony elektrowni miejskich. P. inż. Piński zapewnia zebra­
nych, że sprawę tę uda się związkowi załatwić pomyślnie, 
tak, jak się to już udało związkowi niemieckiemu. Roszczenie 
sobie bowiem praw monopolowycji ze strony elektrowni miej­
skich, będących równocześnie nadzorem i konkurentem, na­
raża elektrotechników na wegetowanie i kompletny zanik tego 
szlachetnego rzemiosła. H.

pociągu pospiesznego uiszczać się ma oprócz ceny biletu
ulgowego na pociąg osobowy, cenę b iletu  dodatkowego na
pociąg pośpieszny w edług taryfy  normalnej tej klasy, w
któ rej odbywa się podróż.

%

Przyznanie kontyngentów przywozowych  
Targom Wschodnim,

M inisterstw o Przem ysłu i H andlu, uznając po zeszło­
rocznych doświadczeniach, że międzynarodowy charak ter 
Targów  W schodnich, i w ybitne stanowisko, jakie one z 
pożytkiem dla żywotnych interesów  gospodarczych sobie 
zdobyły, byłoby mocno zachwiane, gdyby w skutek obowią­
zujących zakazów przywozu rozmaitych kategoryj tow a­
rów transakcje z wystawcam i zagranicznym i były uniem ożli­
wione, i chcąc ze swej strony przyczynić się do ożywienia 
ruchu handlowego na Targach, przyznało dla całego sze­
regu eksponatów kontyngent przywozowy w łącznej ilości 
316 tonn to znaczy około 32 wagonów. Zabronione 
do przywozu tow ary połączone są w obrębie przy­
znanego kontyngentu w  grupy, odpowiadające odnośnym 
kategorjom  objętym listam i zakazów, przyczem na każdą 
grupę towarów w uw zględnieniu specjalnego ich rodzaju 
przypada odpowiednia cz£.ść kontyngentu.

Kupcy greccy na Targach Wschodnich.
D yrektor Polskiej Izby Handlowej w A tenach pan 

A leksander Śliziński donosi, że kroki wdrożone w porozu­
mieniu z posłem polskim p. m inistrem  p. Jurjew iczem , ce­
lem wystawienia kolekcji produktów  greckich na tegorocz­
nych Targach W schodnich i zorganizowania zbiorowej w y­
cieczki do Lwowa, znalazły poparcie w greckiem m inister­
stw ie przem ysłu i handlu, k tóre zwróciło oficjalnie uwagę 
tam tejszych izb handlowych i przemysłowych na korzyści, 
jakie w ystąpienie kupiectw a greckiego we Lwowie dać 
może. Izby zaś, oraz związki przemysłowców i kupców za­
leciły ze swej strony poważnym firmom greckim wziąć u- 
dział w Targach W schodnich. W kolekcji grupy greckiej 
m ają być uwzględnione przedewszystkiem  takie artykuły , 
k tó re  na podstawie przyznanego Targom W schodnim kon­
tyngentu będą mogły w yjątkowo korzystać z zezwolenia 
przywozu.
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maneże 1-4 konne 
młocarnie cepowe
z hamulcem bębnowym na łożach 

kulkowych typu „Ideal“

in m n m m  s i e c z k a r n i e  ihhwiimhuii

do zapędu kieratowego

kartoflarki „Gwiazda B“
i polecamy takowe po 
cenach umiarkowanych

PP. handlarzom udzielamy znacznych
ustępstw.

        .

Bracia Malak, Żnin (Wielkop)
fabryka maszyn i odlewnia żelaza

Telefon nr. 30 . Telegr.: Bram afa.
2195

| i « i « mmm
i  Pierwsza Cieszyńska fabryka tow arów  metalowych, 

żelaznych i czarno-blaszanych

J. Pipersberg, Polski Cieszyn
Założona 1903
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RURY I KOLANA
oraż w s z e lk ie  c zęS c i d o  p ie c y  poko jo w ych  i kuchennych, jako  też 
każdego rodza ju  a rty k u ły  że lazno-blaszane, wchodzące w  zakres 
tegoż dzia łu  e . ------- i284la S k o ra  i rz e te ln a  o b s łu g a  I
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Bracia RUTKOWSCY
Fabryka Masielnic 

JAROCIN, (Wielkopolska) Krakowska 40 f
2831
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Wypielacze „Hexe“ od 1,75 do 4 m.
naj'doskonalsze wypielacze, nie­
zbędne do intensywnej uprawy roli

Siewniki „Dehne“ i „Zimmermann“ 
Pługi, kultywatory, lemiesze i od- 

kładnie 2638
Cepy do młócenia, stal resorową

poleca

ifi Adolf Krause & to., T. z o.p. =
~  Toruń M okre. Telefon Nr. 645. w
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Fabryka Wyrobów 
Metalowych i Blaszanych

FR. 5TREH L AU * TORU Ń
T e le fo n  188

Okna pocynk. z żelazną kulą ramą dla kamień, i pap. dachu m
40x50 cm .— Wiadra dekarskie do smoły. — Szele do rur f t
pocynk. 85,100,120,150 mm. —  Rury płuczkowe, szele 8
do rur płuczkowych. — Pompy do benzyny, o liw y i nafty.
Kanistry samochodowe do benzyny z siatką. — Pocynko- 

wane ciężkie polewaczki dla budowli.

Na zapytanie służę szczegółową ofertą Cenniki na żądanie.
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Wiadomości z branży
Ulgi celne.

W  nr. 74 „Dziennika U staw" z r. b„ poz. 430, ukazało się 
rozporządzenie ministrów: skarbu, przemysłu i handlu oraz 
rolnictwa i dóbr państwowych z dnia 23 lipca 1926 roku o 
ulgach celnych następującej treści.

§ 1. P rzy  przywozie maszyn i aparatów, nie wyrabianych 
w kraju o ile stanowią część składową nowoinstalowanych, 
kompletnych urządzeń oddziałów zakładów przemysłowych, 
może. być stosowane cło ulgowe, wynoszące 20 procent cła 
normalnego.

Minister skarbu w porozumieniu z ministrem przemysłu 
i handlu orzeka, które maszyny i aparaty odpowiadają w y­
maganiom niniejszego paragrafu.

§ 2. Prolonguje się ważność pozwoleń ministerstwa skar­
bu, wydanych na podstawie § 1 rozporządzenia z dnia 4 mar­
ca 1926 roku o ulgach celnych do dnia 30 "Września (włącznie) 
1926 roku.

Prolonguje się ważność pozwoleń m inisterstwa skarbu, 
wydanych na podstawie § 1 rozporządzenia z dnia 26 kwietnia 
1926 roku o ulgach celnych do dnia 31 grudnia (włącznie) 1926 
roku.

§ 3. Za tow ary, które na podstawie niniejszego rozporzą­
dzenia mogłyby, korzystać z ulg celnych, lecz które zostaną 
oclone w czasie od dnia 1 sierpnia 1926 roku do dnia 31 gru­
dnia 1926 roku (włącznie) bez zastosowania ulg celnych, może 
być zwrócona różnica należności między cłem normalnem, a 
ulgowem, o ile tożsamość maszyn i aparatów  zostanie stw ier­
dzona przy ocleniu.

§ 4. Rozporządzenie niniejsze wchodzi w  życie z dniem 
! sierpnia 1926 roku i obowiązywać będzie do 31 grudnia 
(włącznie) 1926 roku.

Silesian-American Corporation.
W  sprawie- przejęcia Giesches E rben A. G. przez 

Anaconda Copper M ining Co dowiadujemy się w dalszym 
ciągu następujących szczegółów. G rupa bankierska, na k tó ­
rej czele sto ją H arrim an et Co i Lee H igginson e t Co, za­
brała całkow itą ilość bonów złotych t. zw. C ollateral tru s t 
S inkingfund specjalnie kreowanego Silesian-American Cor­
poration na sumę 15.000.000 dolarów , oprocentowanych na 
7°/o w stosunku rocznym, z 15-letnim, term inem  am ortyzacyj­
nym. W najbliższym czasie H arrim an będzie się s ta ra ł u- 
lokować bony wymienionego Silesian-American Corporation 
na rynku amerykańskim. Poza tą  pożyczką, początkowy 
kap ita ł zakładowy Silesian-Am erican Corporation będzie 
się sk ładał z sumy 12.000.000 dolarów  w postaci 7°/o akcyj 
uprzywilejowanych po 100 dolarów i 200.000 sztuk akcyj 
specjalnych, których wartość nominalna będzie poniżej 100 
dolarów. Pew na część sumy, uzyskanej ze sprzedaży bo­
nów złotych i akcyj uprzywilejowanych, pójdzie na sp ła tę  
przyjętego przez Silesian-American Corporation od G ie­
sches Erben kap ita łu  akcyjnego tow arzystw a Giesche, S pół­
ka A kcyjna w  Polsce.

Dalsze zam ów ien ia  p a ro w o z ó w  w fabryce Cegielskiego.
Fabryka II. Cegielski, k tó ra  wykończyła pierwszy pa­

rowóz, oddając go na użytek Polskich Kolei Państwowych, 
po próbie - z rezultatem  bardzo dobrym, pracuje naęl w y­
konaniem dalszych lokomotyw typu „D ekapot 1. E <:, p rze­
znaczonych do w ielkich transportów  towarowych. J a k  się 
dowiadujemy, maszyny dalsze zostaną niebawem oddane do 
dyspozycji D yrekcji Kolei Państwowych w  W arszawie. F a ­
bryka H. Cegielski wykonuje na zamówienie M inisterstw a 
K olei Żelaznych dalszą p artję  lokomotyw. Ogółem zakłady 
Cegielskiego uzyskały zamówienie na 50 lokomotyw tego 
typu z  w arunkiem  dostawy do końca 1 9 2 7  r.

W ydobywanie miedzi w  Jugosławii .
Największe kopalnie miedzi, znajdujące sic w Borem 

w Serbji wschodniej, zajm ują obszar 2,400 ha.' P rzed 20 
la ty  kopalnie te  zakupiło towarzystwo francuskie, k tó re  
nabyło praw a eksploatacji miedzi w Serbji wschodniej na, 
przeciąg 50 lat. W r. 1912 — 13, wydobyto w kopal­
niach tych ogółem 7.616.000 kg. miedzi. Podczas wojny były 
kopalnie nieczynne, a po wojnie produkcja miedzi znacz­
nie się tu  zm niejszyła. W r. 1921 wydobyto zaledwie 
4.550.450 kg. miedzi, a w latach następnych produkcja
również się nie zwiększyła. Prócz kopalni pod Borom znaj­
dują się w Jugosław ji kopalnie miedzi w okolicach Maj- 
danpeku, gdzie zajm ują obszar 18.000 ha. P rodukcja 
miedzi jest tu  jednak daleko m niejsza niż pod Borem, a i 
jakość jej pozostawia bardzo wiele do życzenia,. Ponieważ 
produkcja miedzi krajow ej jest w Jugosław ji n iew ystar­
czającą, i państwo to zmuszone jest importować rocznie 
około 3 miljonów kg. miedzi, dom agają się czynniki zain­
teresowane, by rząd przeprow adził gruntow ną reograni- 
zację tej ważnej gałęzi przem ysłu jugosłowiańskiego.

XI. M iędzynarodowe Targi W iedeńskie.
Ja k  nas z miarodajnych kó ł inform ują, XI. m iędzyna­

rodowe jesienne ta rg i we W iedniu, k tóre odbędą się od 3 
— 12 września 1926 r. zapow iadają się świetniej, niż do­
tychczas. Nie trzeba zapomnieć, że W iedeń znajduje się  w 
tern szczęśliwem położeniu, iż je s t miastem tranzytowem  
i zaopatruje cały kontynent nie tylko własnemi, lecz i 
obcemi drogoeennemi wyrobami. — Ze względu na położenie 
centralne, zbiera się  w tym kotle kupieckim cały św iat
kupujący i sprzedający, tak , że bez przesady W iedeń o cale 
niebo prześciga instytucję targów  lipskich. — Dalszym 
dowodem żywotności targów  wiedeńskich jest fak t, że 
podczas jubileuszowych wiosennych X. targów  w marcu 
tego roku odbytych, było wzwyż 7 tysięcy wystawców, 
przybyłych z całego św iata, a odwiedzających naliczono 
przeszło 125 tysięcy. W iedeń, jako m iasto o wysokiej k u l­
turze, m iasto nauki, licznych uniw ersytetów , siedziba n a j­
sławniejszych lekarzy, zapewnia każdem u przybyszowi bez 
względu na środki, pobyt przyjemny i urozmaicony.
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* SuSkiewicz i R obakow sk i
Fabryka wyrobów żel. B y d g o sz c z , Herm. Frank. 3.

dostarcza odwrotnie po cenach umiarkowanych
S z u f e l k i  do wę g l a  - Zgrzebła  
do koni  -  Umywalni e  me t a l o we  
Ł a p k i  n a  m y s z y  i s z c z u r y  
M i a r y  b ł a w a t n i c z e  i t.  d.  

C E N N I K  N A  Ż Ą D A N I E .  2 5 5 2
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Siekiery, toporki, b
młotki, babki, [■
tom y, ty ran k i [■

inne w yroby masowej produkcji kuźnictwa poleca [■ 
FABRYKA MASZYN i MŁOTOWNIA i

O Ł D A K O W S K !  i N E U M A R K  0
2 7 6 3  w ł a A c . :  E d w a r d  N e u m a r k  [ s T

ŁÓDŹ - UL. ZAKATNA 81. [ i
BBBBBBBBBBBBBBBBBBB0



Kogo interesują 
towary niemieckie?

5362

2570

ni echaj  czyta wł aśc i we  w s w y m  
z a k r e s i e  n i e m i e c k i e  c z a s o ­

p i s m o  e k s p o r t o w e

„D er E x p o rt-Grossist“ 
Póssneck (Niemcy)

T a m  z n a j d z i e  k a ż d y  n a j k o ­
r z y s t n i e j s z e  ź r ó d ł o  z a k u p u  
i d o s t a w y  t o w a r ó w  w s z e l ­
k i e g o  r o d z a j u  i g a t un k u .  P r o ­
s i m y  z a ż ą d a ć  b e z p ł a t n e j  pr ze ­
s y ł k i  n u m e r ó w  n a  o k a z i

Nóż do krajania słomy na ściółkę

IDEAŁ199
w łasn y  u lep szo n y  w yró b

doslarosa
2314

iowydl T. z o. p.
Fabryka Maszyn

mu. m 5 o - n i7  Poznań Piotra Wawrzyniak* K /M  
Adras taiagr.: „tentropług-Poznań"

S3 na każde ciśnienie 
i każdą wydajność

d o s t a r c z a

Fabryka Maszyn Górniczych
3740 w Zateiu.

„Der Eisenhandler”
Otto Hoffmanna Wydawnictwo w Bunzlau na Śląsku.

Znane najlepsze i ulubione pismo 
fachowe dla branży żelaza, towa­
rów żelaznych, narzędzi, sprzętów 
domowych i kuchennych oraz han­
dlu maszyn itp. Najlepszy infor­
mator źródeł zakupu i organ ogło­
szeniowy dla wymienionych branż. 

W y c h o d z i o d  3 0 - tu  la t  i d w a  ra z y  w  ty g o d n iu .  
Abonować można z przesyłką włącznie za 13.50 zł. kwartalnie 
w admin. „Rynku Metal, i Masz." w Poznaniu, Wielka 10. Teief. 2277. 
Kalendarze„Eisenhandler“ ieizcze na składzie, 1 egz. kosztuje 9.— mkn 
(płatne w złotych polskich po kursie dnia) i koszta poleconej przesyłki.

| )
Condensłopf

Econome

2659

FABRYKA OGRZEU/AN 
CENTRALNYCH i APARATÓW

INŻ J .H .B  TEEPE

GARNKI
kondensacyjne
jako 20-let. specjalność: 
30000 sztuk w ruchu.

Łódź, Kopernika 40 .
*

Inż. Józef Ziemba
w CHRZANOWIE-Małopolska

Fabryka Maszyn i Form do wyrobów cem entowo-betonowych.
Poleca maszyny do dachówek, podkładki 

sztancowane, formy do rur betonowych, 

krawężników, schodów i t. d.| 2800

W IR Ó W K I „ B A L A N C E "  
■■■■■■■■■>■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■»«■»■■■■■

kupują chętnie wszys­
cy gospodarze z po­
wodu ich prostej i moc- 2082
nej konstrukcji i ostre­
go odtłuszczania. Bę­
ben jest zupełnie poje- 
dyńczy, bez talerzy, bez 
gumy, dlatego łatwe 
i wygodne czyszczenie.
D la handlu prosperu­

jący przedmiot

GUSTAV KOSCHORREK ♦ LUBAWA
( P O M O R Z E )  T E L E F O N  2 6
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B a a n o ś f PP. K upcy i P rzem ysłow cy! ■■
Niesumienna konkurencja!

,  Z kół abonentów  naszych  donoszą nam, że liczni agenci obchodzą kupiectw o-w  Poznaniu i na prowincji zbieraia<'
zam ów ienia rzekom o na fachow e kalendarze - notatniki, a na dow ód przedkładają

WZÓR NASZYCH TEGOROCZNYCH KALENDARZY 
lub się na nie pow ołują, w zbudzając przez to mniemanie, jakoby zbierali zam ów ienia na 
nasze fachowe kalendarze branżowe, co mija się z prawdą. Zatem baczność P P . K upcy ' 

Jedynym i w yłącznym  na całą Polskę w ydaw cą kalendarzy fachowych, bran­
żow ych, zastrzeżonych obok podanym znakiem ochronnym, jest T ow arzystw o W yda­
wnicze „Kupiec",
k tó re  dla następujących działów  kupiectw a w ydaje specjalne kalendarze branżow e-
1) Kalendarz - Notatnik drogeryjno - chemiczny, dla handlu i p rzem ysłu  drogeryjno-

chem icznego i pokrew nych  branż. Cena 8,— zł. +  koszta  w ysyłki.
2) Kalendarz - Notatnik „Rynku M etalowego i M aszynowego", dla b ranży  m etalow ej, 

m aszynow ej, budow lanej, elektro- i radiotechniki. Cena 8,_ zł +  koszta 'w y sy łk i.
3) Kalendarz - Notatnik „Przemysłu Skórnego", dla b ranży  skór, obuw ia, galanterii

skórzanej i pokrew nych  przem ysłów . Cena 6,— zł. +  koszta  w ysyłki.’
4) Kalendarz - Notatnik „Domu Gościnnego", dla zaw odu gospodnio - restauracy jnego  

i złączonego z tym  zaw odem  przem ysłu  i handlu. Cena 6,— zł. +  koszta  w ysyłki.
5) Kalendarz - Notatnik dla handlu i przemysłu kolonjalno - spożyw czego i pokrewnych 

branż. Cena 6,— zł. +  koszta  w ysyłk i.
6) Kalendarz - Notatnik dla handlu i przemysłu włókienniczego, jako i dla konfekcjo- 

ners tw a , to w aró w  k ró tk ich  i t. d. Cena 6,— zł. +  koszta w ysy łk i.
7) Kalendarz - Notatnik branży papierniczej, galanteryjnej i zabawek. Cena 6,  zł.

+  koszta  w ysyłki.
8) Jubileuszowy Kalendarz - Notatnik „Kupca", handlow o - przem ysłow y. Cena 

6,— zł. +  koszta  w ysy łk i.
P ow yższe K alendarze zaw ierają  w  połow ie pożyteczną tie ść  fachow ą danej branży, a w  połow ie obszerne i donio­

ślejszej w agi informacje ogólno - kupieckie, czyli informują o najw ażniejszych spraw ach, k tóre w  codziennem  życiu za- 
w odow em  zachodzą, jako to : o podatkach, opłatach stem plow ych  i celnych, sądow nictw ie handlow em , o w yprzedażach, 
p raw ie czekow em , w ekslow em , o kasach chorych i w szystk ich  ubezpieczeniach socjalnych, podają ta ry fy  pocztow e, ko­
lejowe i prócz tego w  licznych specjalnych artyku łach  om aw iają  z uw zględnieniem  danej b ranży  zagadnienia życia go­
spodarczego.

Każdy kupiec i przem ysłow iec niech zatem zamówi Kalendarz fachowy dla swej branży, k tó ry  lepiej mu posłuży 
w  codziennem  życiu zaw odow em , jak zw ykle kalendarze ogólnej treści, nie m ające z zaw odem  nic wspólnego. Niech nikt 
nie da sobie w m ów ić n iepraw dziw ych tw ierdzeń  niesum iennych agen tów  firm konkurencyjnych, a dla lepszej o rien­
tacji zam ieszczam y nasz zastrzeżony znaczek ochronny, który widnieje na okazałej oprawie wszystkich naszych Kalen­
darzy branżowych. Nasze K alendarze branżow e prosim y ty lko zam aw iać wprost we W ydawnictwie lub też u rep rezen tan ­
tów  naszych, k tó rzy  należycie wylegitymują się naszem osobistem  upoważnieniem.

Specjalizacja w każdym fachu i w każdej branży jest doskonalszą formą kupiecką i tein też odzna­
czają się nasze Kalendarze fachowe, które lepiej posłużą każdemu kupcowi w jego specjalnej branży,
niż konkurencyjne w ydawnictwa kalendarzowe, które dlatego na nas się powołują.

Do każdego naszego pism a fachow ego dołączyliśm y pocztów kę na zam ów ienie danego K alendarza, zaznaczając jesz­
cze, kto te raz  zam ów i K alendarz' p rzed  w ydaniem  go, tego firma będzie zam ieszczoną bezpłatnie w jednym rządku, w od­
powiedniej kategorji przedsiębiorstw.

P. S. P rosim y  Szan. C zytelników , aby nam donieśli o w szelkich w ypadkach w prow adzania w błąd kupiectw a przez
w ysłanników  innych w ydaw ców  kalendarzy, abyśm y niesum ienną tak tykę  konkurencji mogli ukrócić o raz  p raw  naszych
dochodzić na d rodze sądow ej.

ZAWIASY TAŚMOWE
2572do mebli i fortepianów wyrabia

Mechaniczna Fabryka W yrobów Metalowych 
A. Suwalski} Poznań, Niegolewskich 6.

ZAMKI I OKUCIA
BUDOWLANE 
I MEBLOWE

wykonują

8
TORUŃSKA 

FABRYKA ZAMKÓW J.Broda
TORUŃ, UL. KOSZAROWA 1 1 -1 3 . TELEFON 1441  

Adroc telegraficzny: „B R C D A B IU R O " 42

FABRYKA MASZYN
O. HORSTMANH - STAROGARD

(POMORZE)
SPÓŁKA Z OGRANICZONĄ PORĘKĄ
Telefon nr. 34  Adres telegr. :  Horsfmann, Starogard

Zakłady mechaniczne - Od­
lewnia żelaza i metalu - Fa­
bryka specjalna k o t ł ó w  
i dla urządzeń kompletnych 
gorzelń - Maszyny i narzę­
dzia rolnicze - Spawialnia 
elektryczna i autogeniczna

Rok z a ł o ł e n i a  1820
  2567
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♦♦♦ DZIAŁ BUDOWLANY i DRZEWNY ♦♦♦
Czy istnieje konieczność sprowadzania cementu zagranicznego?

W  ostatnich dniach spotkał się w  prasie codzien­
nej zarząd miasta Krakowa z przykrym  lecz słusz­
nym zarzutem, że sprowadza dla robót budowla­
nych w Krakowie c e m e n t  n i e m i e c k i ,  aczkol­
wiek cementownie krajowe i tuż w  Małopolsce oraz 
pobliskiej Bonarce, znajdujące się fabryki cementu, 
w ytw arzają  produkt jakościowo pierwszorzędny.

Prezydjum miasta, w  wyjaśnieniu spraw y po­
krywania zapotrzebowań na cement dla robót budo­
wlanych zaznacza, że miejskie budownictwo k ra­
kowskie zużywa przy robotach budowlanych rocz­
nie około 350 wagonów, w  czem mieści się tylko 10 
do 15 wagonów cementu o p o l s k i e g o ,  który  rze­
komo dla nawierzchni drogowych jest odpowied­
niejszy od cementu krajowego.

Wyjaśnienie to, będące twierdzeniem bezpod- 
stawnem, nie wytrzymuje absolutnie krytyki, a na 
jego odparcie w ystarcza przypomnieć analizę, prze­
prowadzaną niedawno temu w stacjach doświad­
czalnych w  Berlinie i Zurychu, oraz w  laboratorjach 
londyńskich, sztokholmskich i gdańskich. W ykazała 
ona bowiem, że cement tak małopolski, jak fabryk w 
b. Kongresówce, pod względem wartości gatunko­
wej i jakości nietylko dorównuje cementowi nie­
mieckiemu, ale nawet go przewyższa. Cement nie­
miecki, według opinji zagranicznych stacyj doświad­
czalnych ani pod względem wydatności, ani w  w y ­
trzymałości swojej nie jest lepszy od normalnych 
produktów cementu małopolskiego i wogóle pol­
skiego.

Dzięki właśnie tym zaletom, naprzykład cement 
z fabryk w  b. Kongresówce od pięciu lat w yw ożo­
nym bywa tysiącami wagonów na rynek szwecki, 
turecki, do krajów azjatyckich i t. d.

Przypuszczamy, że zarządowi miasta Krakowa, 
wszystkie te szczegóły, przemawiające na korzyść 
cementu polskiego równie dobrze są znane, dlatego 
taktyka pokrywania zapotrzebowań z ujmą dla pol­
skiego przemysłu, tern mniej jest zrozumiałą i zasłu­
guje na jak najkategoryckniejszą naganę.

P rzy  tej sposobności poruszyć tu w ypada rów ­
nież sposób przeprowadzenia przetargów na dosta­
wę cementu lub innych artykułów bądź to przez 
władze centralne, państwowe lub zarządy gminne. 
Przewidziany tutaj termin składania ofert jest za­
zwyczaj zbyt krótki, a zanim wiadomość o rozpisa­
niu przetargu dotrze do sfer interesowanych, p rzy­
gotowanie i złożenie ofert przez większość przedsię­
biorstw staje się niemożliwem. Przetargi, oparte na 
takiem podłożu, nie spełniają właściwego zadania 
swego, stają się raczej ograniczoną formą przelicy­
towania firm lokalnych lub najbliższej okolicy, wzgl. 
uprzywilejowanych dostawców, co w licznych w y ­
padkach miast korzyści przynosi szkodę danej in­
stytucji samorządowej lub państwowej.

Przetargi nasze winny być miejscem zmagania 
się niczem niekrępowanej wolnej konkurencji i ich 
zakażenie protekcjonizmem, gorzej nawet antagoniz­
mem dzielnicowym wyleczyć możnaby skutecznie 
wydaniem odpowiednich przepisów ustawowych, 
regulujących spraw ę dostaw. J. T.

W sprawie eksportu drzewa.
W arunków  pracy w przemyśle i  handlu drzewnym u 

nas nie można ocenić w oderwaniu od ogól no-gospodarcze j 
sytuacji, przeciwnie, sytuacja ta, jak  również i stan naszej 
w aluty w w ielkiej m ierze oddziaływ ują na rynek drzewny.

W przemyśle drzewnym dewaluacja naszego złotego 
zmniejszyła znacznie koszta produkcji, a  ponieważ na czas 
ten przypada ogólno-światowa zniżka cen, przeto ta rtak i 
nasze były w możności norm alnie pracować, o czem by nie 
mogło było być mowy, gdyby złoty równał się frankowi 
szwajcarskiemu.

Ogółem cierpią w szystkie ta rtak i na brak  kapitału , a 
koszta produkcji, mimo względnej zniżki — są dalej w y­
sokie. Jednem z główlnych obciążeń są wszelkiego rodzaju
świadczenia socjalne, k tó re  dochodzą do 20°/o ogólnych 
kosztów  produkcji. Ze zm ianą rządu łączono powszech­
nie nadzieję zm niejszenia tych świadczeń, co jednak do­
tychczas nie nastąpiło. Przew ażnie praca na tartakach  
odbywa się normalnie, zapasy gotowych m aterjałów  są 
duże.

H andel drzewny sto i dalej pod znakiem wojny celnej 
z Niemcami, k tó ra , sądząc z przebiegu obecnych rokowań, 
powinna się w krótce zakończyć. N a sku tek  tej wojny m u­
sia ł się nasz przemyfeł i  handel drzewny dostować do in ­
nych rynków zbytu, a więc przedewszystkiem  A nglji, Ho- 
landji, F rancji i Czech. Ponieważ k raje  te nie sprow a­
dzają niektórych gatunków  i wymiarów, przeto zapasy przy 
ta rtakach  zdesortowały się stopniowo.

W  krajach Zach. Europy t. zn. A nglji, H olandji i 
F rancji najsilniej odczuwać się  daje konkurencja Skandy­

naw ii i F in landji, k tó re  posiadają zarówno lepszy gatunek 
surowca, jak też i idealne w arunki produkcji. Niezależnie 
od tego uzyskują m aterja ły  z tych krajów  zasadniczo na 
Zachodzie ceny znacznie wyższe, aniżeli polskie i to n ie­
tylko na sku tek  lepszego gatunku , ale już na skutek  samej 
prowcnjencji, nie mówiąc już o położeniu frachtowem  o 
tyle korzystniejszem . Pomimo tego jednak z w iosną oży­
w ił się znacznie nasz eksport do Angljp i t. d., obecnie 
jednak cierpi znacznie pod wpływem s tra jk u  górniczego 
tamże, a to w przeciwieństwie do naszego eksportu 
węgla, k tó ry  w skutek  tego s tra jk u  znacznie się wzmógł.

W e F rancji sytuacja ze w zględu na w ahania franka 
jest ciągle niepewna i w skutek  tego interesa na rynku 
tam tejszym  zawierane są bardzo ostrożnie.

E ksport do Czechosłowacji uwarunkowany je st w y­
łącznie spadkiem złotego, gdyż k ra j ten, produkujący po­
ważne ilości m aterjałów , nietylko pokryć może całe swe 
zapotrzebowanie, ale też i znacznie eksportować. D la te­
go też trudno dziś osądzić, czy eksport nasz tam  nie 
jest tylko objawem przemijającym.- W  Czechosłowacji is tn ie ­
je wprawdzie reglam entacja przywozu m aterjałów  drzew ­
nych, ale stosuje się ją  wcale liberalnie i na sku tek  .tego 
podnoszą się stale protesty przeciw im portow i polskiemu, 
niedawno naw et złożyły tam tejsze koła interesowane me­
m oriał w m inisterstw ie rolnictwa, celem zamknięcia przy­
wozu drzewa polskiego ze względu na grożące w strzym anie 
ruchu w miejscowych tartakach.

N iek tóre firm y potrafiły  też eksportować m aterjały  
ta rte  do Stanów  Zjedn., A m eryki P ó ł. i  A rgentyny, a to ze
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w zg lędu na korzystne s ta w k i okrę tow e s ta tkó w , powraca­
jących próżno do A m e ry k i.

O gó lny rys hand lu  drzewem, to eksport i  ty lk o  eksport.
Zapotrzebowanie drzewa w  k ra ju  w ogó le n ie  is tn ie je ,

a je ż e li znajdzie się ja k ie  zapytanie, to ofiarow ane ceny nie 
po k ryw a ją  naw e t w łasnych kosztów  p ro d u k c ji poważne­
go przedsięb iorstw a.

Sprawą ściśle zw iązaną z eksportem , k tó ry  ja k  za­
znaczyliśm y, je s t jedynym  sposobem u trzym an ia  p rzy  ż y ­
ciu  naszego p rzem ysłu  drzewtiego, to sprawa odprow a­
dzania w a lu ty , uzyskanej z ekspo rtu , do B anku Polskiego. 
T u  należy podnieść następujące mom enty. Przedewszyst- 
k iem  ilość w a lu ty , podlegającej obow iązkow i tem u, je s t za

wysoka w  stosunku do poślednie jszych sortym entów? i  zm u­
sza w tedy eksportera do uzupe łn ian ia  drogą zakupu p ry ­
watnego e fektyw nych not, co chyba nie je s t in te n c ją  po­
l i t y k i  B anku Polskiego. P ow tó re  b rak je s t lib e ra liz m u  ze 
s trony  B anku w  uw zg lędn ian iu  w a ru n kó w  zap ła ty , boni- 
f ik a c j i i  t. p. koncesyj względem  nabywcy, k tó re  się ta k  
często w  eksporcie zdarzają.

Reasum ując ogólne te uw ag i s tw ie rd z ić  należy, że kon ­
iu n k tu ra  na ry n k u  drzewnym  św ia tow ym  nie zm ien iła  się,
przeciw n ie jes t nieco słabsza, m ożliw ośc i zaś naszego eks­
p o rtu  są uw arunkow ane obecnym stanem zło tego, nie są 
zby t dobre, są jednak znośne i  pozw ala ją  na zb liżoną do 
pracy norm alne j. A .  W .

Zbyt cementu.
Dalsza stagnacja w  przemyśle budow lanym  odbija się nie­

korzystn ie  na produkcji cementu. Na ryn ku  w ew nętrznym  
znać lekką poprawę. W zrost okazuje konsumcja włościańska, 
k tó ra  stosować poczyna cement także p rzy  budowlach w ie j­
skich. Eksport u trzym any dotąd w  transakcjach sporadycz­
nych, staje p rzy  dalszym  spadku dolara pod znakiem pyta­
nia. U jem nym  następstwom tego objawu przeciw dzia łać ma 
pro jektowana ostatnio organizacja eksportowa przem ysłu ce­

mentowego. Stosunki organizacyjne w  tym  dziale produkcji 
w yka za ły  zmianę niekorzystną. Do końca kw ie tn ia  istn ia ł k a r­
tel, obejm ujący umowę co do cen sprzedaży oraz rozdzia łu 
rynkó w  zbytu. Po rozpadnięciu się konwencji rozpoczęła się 
sprzedaż po cenach rujnujących, nie pokryw a jących w łasnych 
kosztów  produkcji. O ileby porozumienie w y tw ó rn i rych ło  
nie nastąpiło, narażony będzie przem ysł cem entowy na dal­
sze bardzo poważne s tra ty .

O rozbudowę miast.
Dnia 9 bm. pod przewodnictw em  min. K larnera odbyło 

się w  M in isterstw ie. Skarbu posiedzenie Rady Pdństwowej 
Funduszu Rozbudowy M iast. W  posiedzeniu w z ię li udzia ł: 
w ice-m in is ter robót publicznych Górski, przedstaw icie le zain­
teresowanych m in isterstw , Zw iązku M iast i 6 w iększych miast 
Polski. P rzedm iotem  obrad b y ł pro jekt now eli do ustaw y o 
rozbudowie miast, k tó ra  ta nowela w  form ie dekretu P re ­
zydenta ma być w  czasie najb liższym  wprowadzona w  życie. 
Zm iany, jakie przew iduje pro jektowana nowela, idą w  k ie run­
ku stworzenia e lastycznych form  finansowania ruchu budo-

Korzystnie do oddania w większych i mniejszych ilościach

wlanego przez dopuszczenie in ic ja tyw y  pryw atne j i komu­
nalnej w  uzyskiw an iu kap ita łów  tak zagranicznych, jak i k ra ­
jow ych. P rócz tego nowela przew iduje użycie częściowe 
w p ły w ó w  z państwowego podatku od loka li (przeznaczonego 
w  zasadzie na potanienie k red y tu  budowlanego), na bezpo­
średnią akcję k red y to w o  - budowlaną. Dotychczas (od s ie r­
pnia r. z. do po łow y lipca rb.) w p ły w y  z podatku tego sta­
n o w iły  13.8 m iljonów  zło tych. Normalnie — p rzy  6 proc. 
stopie podatkowej —  w p ływ a ć  powinno rocznie około 30 
m iljonów  zło tych.

Calcium carbid.
Carbolineum 
Dekstrynę
Glycerynę czystą'^8 Be 
Glycerynę techn. 28 Be 
Kamień mydl. wbemb. po60kg 
Klej kostny 

,, skórny 
Lakier do żelaza 

,, bursztynowy 
Tran do skór
Pokost holend. pod gwar.

czysto lniany.
Sodę krystal.
Terpentynę 
Szelak 
Biel kryjącą 

„  cynkową 
Bronzy
Kredę spław. 3 korony

„H A D EGA*®,
A d re s  te le g r . H a d e g a , To ru ń  

K o n to  c z e k o w e  : P. K

FARBY :
Czerń frank.
Czerwień ang. ognistą 

,, berlińską
„  cynobrową
,, sygnałową
,, modną

Szarak metal.
Zieleń olejna ciem.„ » średn.

„  »> jasn.
Uger metalowy 

,, franc.
,, klejowy
oraz wszystkie inne farby 

i lakiery.
2861

Hurtownia Drogeryjna, Toruń
T e le fo n  480  
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OKUCIA DO MEBLI “Y5T?„r.,,5i“
A. Koszewski, Fabryka Wyrobów Metalowych

Poznań, Stary Rynek 61. —  Cenniki wysyłamy na życzenie. 2626
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Artykuły do szlifowania
jak  płótna, papiery,tarcze szlifie rcze: 
ze szmerglu „N axos“ , korundu i kar- 
borundu. M inera ły  mielone, szmer­
giel i pomeks wsze lk ich grubości

p o l e c a

Haeberle i f-Sca Tow . Kom. 
Pierwsza Polska Fabryka W yrobów Szmerglowych
2796 G rodzisk  - M azow iecki 3724
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Fabryka pomp i budowa studzien1

Henryk Lund
Bydgoszcz, ul. Sobieskiego 6. Tel. 249.
1272) Rok załóż. 1882.

Studnie wiercone do każdej głębokości. 
W ielk i skład części zapasowych, rur

oraz pomp wszelkiego rodzaju.

Reparacja szybka; monterzy stale do 
dyspozycji.

m m
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Pieniądze są, lecz budować nie wolno.
Mamy sierpień, a ciągle jeszcze około 270.000 pracow­

ników nie m a-pracy. Ta arm ja bezrobotnych dem oralizuje 
się, odzwyczaja od pracy, stanowi najpodatniejszy g ru n t pod 
agitację komunistyczną, a na domiar złego ogromnie ob­
ciąża skarb  państw a i  gospodarstwo narodowe.

Jed n ą  z najpilniejszych' i najbardziej palących bolą­
czek naszych je s t spraw a budowlana. B rak gotów ki nie 
pozwolił wykorzystać bieżącego sezonu budowlanego, tak  
przynajmniej tw ierdzi powszechnie opinja publiczna.

A  tymczasem są pieniądze, przeznaczone na cele bu ­
dowlane, leżą — a ruszyć ich jednak nie wolno. W myśl 
ustaw y o rozbudowie m iast, państwo w drodze podatku 
mieszk. ściąga od 2 la t  poważne sumy, k tó re  przechowuje.

U staw a w yraźnie bowiem mówi, że sumy te mogą byc 
użyte tylko na pokrycie różnicy procentów, k tó re  pow stają 
między procentami płaconemi przez budujących nowe do­
my, a tem i odsetkam i, k tó re  banki polskie m uszą płacić 
finansistom  zagranicznym. Ponieważ banki rządowe udzie­
liły  pożyczek budowlanych niewiele, więc saldo, po­
zostałe z wpływów z podatku mieszkanionego, wynosi o- 
koło 15 miljonów zł. Za te  pieniądze — licząc koszt bu ­
dowy jednego pokoju 3.000 złotych — można szybko — 
pieniądze bowiem leżą i czekają — wybudować około 
5.000 pokojów. Aby te pieniądze ruszyć, konieczna jest 
jednak nowelizacją ustaw y o rozbudowanie m iast. Jednym 
więc z pierwszych dekretów  rządu powinna być nowela do 
ustawy.

Rentowność lasów.
W edług wyznaczonych przez M inisterstw o Skarbu bud­

żetów  miesięcznych, lasy państwowe winny były wpłacić 
do Centralnej K asy Państwowej ty tu łem  czystego docho­
du za pierwsze półrocze roku bieżącego kw otę 16.800.000 
złotych. W  rzeczywistości za czas'ód 1 stycznia ilo 30 czerw­
ca r. b. włącznie lasy w płaciły do Centralnej Kasy P ań ­
stw owej sumę 22.335.570 zł. 77 gr., czyli o 5.535.570 zł. 77 
gr. więcej od sumy, wyznaczonej przez M inisterstwo S kar­
bu. W  porównaniu z kw otą 13.635.186 zł. 46 gr., w pła­
coną do Centralnej Kasy Państwowej tytułem  czystych do­
chodów z lasów  państwowych za pierwsze półrocze roku 
ubiegłego, dochody za pierwsze półrocze roku bieżącego 
w zrosły o 6 4  proc.
Ministerstwo Przemysłu i Handlu a eksport drzewa.

Z zupełnie m iarodajnej strony dowiadujemy się, że 
szerzone pogłoski, jakoby M. P- i H . zmierzało do mono­
polizacji eksportu drzewnego pozbawione są  absolutnie 
wszelkiej podstawy. M inisterstwo bynajmniej nie ma na 
celu krępow ania przed jakąkolw iek form ą prywatnej in i­
cjatywy lub faworyzowania jednych kosztem d ru g ich ; dąży 
ono natom iast do konsolidacji wewnę-trznej i skoordyno­
w ania ekspansji przem ysłu drzewnego na rynkach zagra­
nicznych. W ielkie imprezy, zmierzające do tego celu, bądź 
to w formie zw iązku eksporterów, bądź w  formie koncernów, 
mogą liczyć na poparcie miarodajnych czynników rządowych.

(System Herkulesa)
Solidne wykonanie! 

Mocno stojące!

C. Koffer, Poznań
ul. U/enecjańska 7.

Telef.  3 9  89 .  2 2 3 2

ZABAWKI w y rab ia :

Bąki z w ieżą Eifel, w irujące w każdej pozycji, 
Sam oloty o w łasnej sile la ta jące ,
F r u -F ru !  la ta jąca  śm iga, 2565 b
K aruzele z m echanizm em  obrotow ym ,
A paraty do rysow ania  desen i a rtystycznych , 
O dlewy m alow ane w  kartonach  jak : w ojsko  i t, p. 
Arm atki ruchom e, pneum atyczne

S K S  „ P i r o ia " Inż. B o l e s ł a w  S t a n
P oznań  - Sołacz, Po do lsk a  2

OOOOOOOOOGOOOOOOOOOGGOOOOOOOOOOOOOOOOGGG
“ P O L E C A M Y :

S IA TK I D R U C IA N E  DO 6  
O G RO D ZEŃ  D R U T  
K0LCZBSTY. D R U T  DO 
P R A S O W A N IA  SŁ O M Y  
LINY S T A L O W E  Ż E ­
L A Z N E  I K O N O PN E

Kupujemy stare żelazo
w  każdej  ilości  i płacimy najw yższe  ceny

»  »  ♦  2586

M O D R O  i R Z E P C Z Y Ń S K I
Poznań, Fr. Ratajczaka 13, te l. 2 2 2 9

QQOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOGOOOOOOOOOOOOOG

Szatkownitedo kapusty.-Polonia I

poleca pp. kupcom bardzo korzystnie
St. Jakubowski, Poznań, th w aliszew o 6 4 , Fabryka maszyn

21 ai

Sieredzki&SzukT.zo. p.
Centrala maszyn i narzędzi

P ozna A, iw . Marcin 43 . Tel. 3450. Skrzyń, poczt. 207 

Polecają do natychmiastowej dostawy ze sk ład u .
Obrabiarki do drzewa i metali — Wszelkie narzędzia -■ 
Pilniki krajowe, angielskie i niemieckie — Nożyce i 
dziurkacze do blachy — Tarcze i wyroby szmerglowe 
— Pasy, liny transmisyjne i tarcze pasowe — Łożyska 
kulkowe i samosmarujące — Różne artykuły techniczne. 
Surowiec żelaza „Stąporków", — Aparaty do spawania — 
Stal do różnych celów  — Artykuły do centralnego ogrze­
wania i kanalizacji „Stąporków" — Oryginalne szwaj­

carskie łączniki „GF“ — Rury gazowe i kotłowe. au95

M etalizowanie:  aluminjowanie, miedzio­
wanie, pooławianie itd. wszelkich konstrukcyj, blach, 
naczyń, zbiorników, pilonów etc.
Zbiorniki żelazne wszelkich rozmiarów 2851

K onstrukc je  żelazne, pilony, kraty

Beczki żelazne i ocynkowane
O  z zapałem benzynowym doUeCZKOWOZy pompowania cieczy (Fakalien- 
w agen) wykonuje:

Górnośląski Przemysł Metalowy 
Tarnowskie Góry.
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1 Rynek metali - żelaza - materjalów budowlanych, drzewa i węgla
METALE.

Warszawa, 11. 8. Na światowych rynkach metalowych 
tudzień ubiegły przyniósł lekką zniżkę po kilkutygodniowym 
stałym wzroście kursów. W zrost ten przypisują w pierwszym 
rzędzie dużemu zapotrzebowaniu w Ameryce tak, że prze­
mysł zabierał nieomal cały zapas metalu w hutach, z w yjąt­
kiem cynku. Obecnie producenci am erykańscy sprzedają do 
Europy, Anglji i Niemiec.

Miedź elektrolityczna w  N. Jorku podczas zwyżki do sw e­
go maximum ,po 14,43 centów za funt, jest to maksymalna 
cena tego roku, a chociaż w  zeszłym tygodniu nastąpiło osła­
bienie, to jednak sądzą, że na skutek bliskiej już działalności 
światowego syndykatu miedzi — cena dojdzie do okrągłych 
15 centów, tj. Ł 70 za tonnę — i na tej wysokości się usta­
bilizuje. Są to jednakże tylko przypuszczenia.

Cyna. Zapasy cyny według statystyki Giełdy Metalowej 
londyńskiej, zmniejszyły się znowu do 13,700 t. w  końcu lip- 
ca, co dało powód do mocnej tendencji na rynku londyńskim, 
gdzie cyna w  porównaniu z tygodniem ubiegłym podskoczyła 
o Ł 3/15 do Ł 295/10, deport terminowy na cenę podniósł się 
do Ł 7, ponieważ popyt na tow ar loco trw a w  dalszym 
ciągu. _ .

Ołów obniżył się w  Londynie do L 329/ie, spodziewają 
się tam dużych transportów  z Australii; poprawa franka fran­
cuskiego spowodowała dużą podaż na rynku ze strony spe­
kulacji francuskiej; w  przeciwieństwie do rynków europej­
skich — tendencja w  Ameryce była mocna.

Cynk, również w ykazał zniżkę o sh 2A  do 34/5 — po 
wahaniach całego tygodnia walcownie blachy w Niemczech — 
zakupują dużo surowca w  Belgji i na rynku londyńskim.

Katowice, 11. 8. Surówka odlewnicza 200 złotych, hema- 
tytow a 260 złotych za 1 tonnę, luco huta. Ceny starego że­
laza bez zmiany.

Berlin, 9. 8. Urz. not. w  R. M. za 1 kg. Miedź electroli- 
tyczna, dostawa zaraz, cif Hamburg lub Rotterdam (za 100 
kg.) 1363/«, miedź rafinada 99—99,3 proc. 1,24—1,25, Standart 
1,20—1,2014, oryginalny surow y cynk hutniczy (w woln. obr.) 
0,68—0,69, cynk w  płytach remalted zwykłej jakości handl. 
0,60—0,6014, oryginalne aluminium hutnicze 98—99 proc. w 
blokach, sztabach walców, i ciągnion. 2,30—2,35, w  sztabach 
walców, i ciągnion. 2,40—2,50, nikiel czysty  98—99 proc. ra ­
domski 3,40—3,50, antymon Regulus 1,25—1,30.
BLACHA.

Warszawa, 11. 8. Na rynku blachy białej zastój; towaru 
jest w W arszawie niedużo, wskutek strajku angielskiego. Ce­
ny w Anglji poszły do góry i kalkulacja .obecna musi je 
uwzględnić. Notowano na skrzynkę loco skład a 112 arkuszy 
blacha biała (ocynowana) grubości I. C. zł. 276, C. L. — 242 zł.

Warszawa, 11. 8. „Polska Cynkownia“, W arszawa, Piękna 
nr. l la ,  notuje następujące ceny za kg. fr. wagon st. W ar­
szaw a: blacha ocynkowana I. gat. 20 ark. w  snopku 1,15 z ł .— 
22 ark. w  snopku 1,20 kg.
METALE SZLACHETNE.

Berlin, 9. 8. Srebro ca 0,900 w  sztabach 86—87 R. M. 
za kg., złoto w  woln. obrot. 2,80—2,82, platyna w  woln. obr. 
133/« R. M. za gram.
RURY.

Warszawa, 11. 8. Ostatnie ceny rur: gazowe czarne loco 
huta wynoszą za 1 mtr. bieżący 3/« cala 0,67 zł., 'A cala — 
0,90, 3/i cala — 1,13, 1 c. — 1,60, loco skład w  W arszawie 
+  20 proc; rury do gazu ocynkowane loco huta kosztują o 
55 proc. drożej (za ocynkowanie), loco skład w W arszawie 
jeszcze się dolicza 20 proc.
ŻELAZO.

Warszawa, 11. 8. Rury żelazne do budowy, kanalizacyjne 
i zlewowe za 100 kg, 50 zł. franco stacja załadowcza przy 
cenie surówki 180 zł. za tonnę, rufy  wodociągowe 50—55 zł. 
fasony o 10 proc. drożej.
MATERJAŁY BUDOWLANE.

Poznań, 11. 8. F abryki W yrobów Ceramicznych Kroto- 
szyn-Przysieka, Sp. Akc., zarząd w Poznaniu, p. Wolności 
nr. 3, no tu ją  następujące ceny hurtow e za 1.000 szt. loco 
wagon fabryka w K rotoszynie lub w Przysiece— Starej pod 
Kościanem: Cegła tonów ka pełna 50 z ł ;  cegła tonów ka dziu­
raw ka 50 z ł ; cegła licówka 65- z ł ; k link ier budowlany 90 
z ł ; k link ier budowlany 90 z ł ; cegła kominowa, 25 cm 150 
z ł ; cegła kominowa, 20 cm. 120 z ł ; cegła kominowa, 15

cm. 90 z ł ;  cegła kominowa, 10 cm. 75 z ł ;  sufitów ka 25X 
15X10 90 z ł; k linkier pal. na kol. sta l. ł / i  240 z ł; k link ier 
pal. na kol. stal. ł/2 130 z l ; k link ier pal. na kol. stal. Et 
100 z l; Jdinkrowe flisy na posadzkę 14X14 180 z ł,; klinkro- 
we flisy na posadzkę 14X28 350 z l.; dachów ka karpiów ka 
podw. krycie na m2 100 z l . ; dachówka falców ka na m 2 160 
z ł . ; gąsiory 450 z ł . ; p ły ty  cegłowe 120 z l . ; dreny 1 5”  
3 5 , -  z ł.; dreny 2”  j l5 ,~  z ł .;  dreny 3”  80 z ł.; dreny 4“
125 z ł.; dreny 5“ 185 z ł.;  dreny 6“ 260 z l . ; dreny 7“ 450 
z ł . ; dreny 8“ 600 zł.

Wilno, 11. 8. Ceny hurtow e m aterjalów  budowlanych 
loco skład Wilno. Wapno białe I  gat. 6— 6,5 gr. za 1 k g .;
I I  gat. 5. 5.5 gr., gips 12 gr., cement 17 zł. za becz­
kę 180 kg., cegła budowlana norm alna 58 zł. za 1.000 (z 
dostaw ą), blacha żelazna gr. za 1 kg., ocynkowana 1,35, 
gwoździe budowlane 11 zł. (za skrzynkę).
DRZEWO.

Warszawa, 11. 8. „A rborpol“ (Z łota 71, tel. 282-12) no­
tu je  ceny swych tow arów  loco skład, za m etr3 w Ł . : D ykty 
klejone I  gat. ód 3 iło 12 mm. grub, wym iar 155X118 cm.
13 Ł  10, I  gat. odj 3 do 4 mm. 195X118 cm., 14 Ł, 10, gat.,
I I  od 3 do 4 mm. 155X118 cm. 10 Ł. 10, gat. I I  od:'3 do 
4 mm. 195X118 11 Ł. — gat. I I  od 5 do 6 mm. 155X118 
cm. 12 Ł.. — gat. I I  od/ 5 dô  6 mm. 195XH8 cm. 12 Ł. 15. 
Ceny na wszelkiego rodzaju forniery i dykty klejone, jak 
krajow e, tak  zagraniczne na żądanie.

Grodno, 11. 8. Na rynku drzewnym panuje duże za ­
potrzebowanie m aterjalów  eksportowych. Ożywił się po­
pyt, na kopalniaki dla k ra ju  i zagranicę. Obecnie jd a c ą  
18 zl za m3 kopalniaków  loco stacja  załadowania .w Gro- 
dzieńszczyźnie. Słupy telegraficzne sosn. 24 — 25 zł. za 
m3 w żądaniu. Za papierów kę św ierkową proponowano 20

22 zł. za mp. loco st. załadow. Szczapy sosnowe opalo­
we 7 zl. za mp. Z a  bale sosn. angielskie u /s  (bez sto lark i) 
żądano 65 70 zł. za m 3 zależnie od specyfikacji. D aje
się odczuwać brak wyborowych odziomków sosnowych nie- 
zasiniałych. O statnio w skutek intensywnych transportów  
w ęgla — trudno było otrzym ać w ystarczającą ilość wagonów 
pod ładunki drzewa.
WĘGIEL I PRZETWORY.

Lublin, 11. 8. Gazownia miejska notuje: koks gruby za *
1 tonnę zt. 60; za 100 kg.: smoła zł. 30, siarczan amonu zł. 36. 
Zapotrzebowanie duże. Tendencja utrzymana.

4iłoty w dniu lu sierpnia 1926.
Gdańsk przekaz 56.65 — 56.80, gotów ka 56.85—56.57, 

Berlin przekaz na W arszawę i Katowice 46.18 — 46.42, 
na Poznań 46.28 — 46.42, gotów ka 45.91 —  46.39, Buka­
reszt przekaz 25.25, Czerniowce 25, Amsterdam przekaz 
25, Zurych przekaz 57, Londyn przekaz 44.50, Ryga prze­
kaz 65, Wiedeń przekaz 77.10 — 77.60, gotów ka 76.90 —
77, Praga przekaz 370 — 376, gotów ka 378.50 — 380.50, 
Budapeszt gotów ka 7850 — 8150.

J ó z e f  Borek, Poznań, B obrow skiego 8 8 . Fabryka w yrobów  że laznych .
Po dłuższej przerw ie uruchom ił p-. Józef Burek, zna­

ny faohowiec branży metalowej, na nowo oddział dla repara- 
cyj wszelkiego rodzaju maszyn drobnego przemysłu oraz 
robót w zakres ślusarstwa wchodzących. J a k  dawniej, 
tak  i obecnie wykonuje pozatem la tarn ie reklamowe, kande­
labry, k ra ty  suwalne i zwykłe,, parkany, ogrodzenia itd . 
Przeszło 20-letnia osobista praca zawodowa oraz odpowied­
nio wyszkolony personel dają rękojm ię szybkiego, akurat- 
nego i fachowego wykonania zleceń po rzeczywiście um iar­
kowanych cenach, na co zwracamy Czytelnikom naszym 
szczególną uwagę.
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Środki ochronne od rdzy. " f
Ogólnie znanern jest z jaw isko rdzew ienia  żela- . 

za, a polega ono na łączeniu się tlertu z żelazem, 
inaczej utlenianiu się żelaza czyli jego spalaniu. P ro -  I 
cesow i temu sprzy ja  obecność wilgoci i kw asó w  
w  stanie lo tnym  i p łynnym  niektórych soli i t. zw. 
b łądzących  p rąd ó w  e lek trycznych  z chw ilą k iedy 
metal jest anodą. F ak ty czn y  przebieg  tw orzen ia  się 
id zy  nie jest do dzisiaj zbadany  i uw aża  się go jesz­
cze za problem. W  każdym  razie jest on czynni­
kiem w  technice bardzo n iepożądanym  i od dawien 
daw na  s ta rano  się o jego usunięcie, w zględnie po­
w strzy m an ie  p rzy  pom ocy środków  ochronnych. 
Ś ro d k ó w  tych jest bardzo wiele i zasadniczo ro z ró ­
żnia się w śró d  nich 5 grup:

1. powłoki ochronne,
2. powłoki m etalowe,
3. środki ochronne rozpuszczalne,
4. ochronniki galwaniczne,
5. s to p y  nierdzewiejące.

\. v  p o w ^°^ ochronnych  zalicza się fa rby  olejne, 
lakierowe, powłoki z asfaltu, sm oły  i dziegciu, po­
włoki z t łuszczów  i żyw ic, powłoki cem entow e i 
emaljowe.

Z w yże j  w ym ienionych  pow łok najszersze bo­
daj zastosow anie  znajdują fa rb y  olejne, jako środek 
ochronny tani i ła tw o  da jący  się zastosow ać. Do 
grun tow ania  uży w a  się szybko schnącego pokostu 
Imanego z dom ieszką dobrze k ry jących  barw ników , 
jak grafit, minja żelazna, ochra, a dla powierzchni 
m ających  s ta łą  s tyczność  z w o d ą :  minje ołowianą.
P o  wyschnięciu  gruntu  pociąga się powierzchnię po­
kostem  z domieszką pyłu  cynkow ego, grafitu lub 
bieli ołowianej.

F a rb y  lakierowe, sk ładające się z płynnego la­
kieru, nak łada  się na  powierzchnię, p rzed tem  trochę 
ogrzane, dobrze oczyszczone przez  w yprażen ie  ich 
w oleju i oczyszczenie szczotkam i drucianemi, albo 
zapom ocą ta rcz  polerow niczych.

P ow łok i z asfaltu, sm oły  i dziegciu nakłada się 
dobrze ogrzew ane na pow ierzchnię  rów nież  pod­
grzaną. U ży w a  się ich p rzew ażn ie  do ru r  w odoc ią­

gow ych, gazo w y ch  i kana łow ych , wogóle do po­
w lekania  części żelaznych, m ających  być umiesz- 
czonemi w  ziemi.

I łuszczu i oleju żyw icznego  u ży w a  się do chw i­
lowego zabezpieczenia od rdzy. Jeżeli chodzi o p rz e ­
chow yw an ie  takich przedm iotów , jak broń itp., n a ­
leży  unikać używ ania  tłuszczów  organ icznych ; są 
one za drogie, a oprócz tego rozk ładają  się chem i­
cznie i raczej p rzyspieszają  rdzew ienie niż chronią 
c a  niego. Lepsze są  już t łuszcze s tałe  i mineralne, 
jak waselina, k tó ra  p rzy w ie ra jąc  silnie do pow ierz ­
chni, s tanow i doskonały  p łaszcz ochronny.

D oskonałą  ochronę p rzec iw  rdzew ieniu  żelaza 
s tanow i cement, k tó ry  nak łada  się w  kilku w a r ­
s tw ach. P o w ło k a  cem entow a nietylko zabezpiecza 
przed rdzą, ale w ch łan ia  n aw et w  siebie cienkie 
jej w ars tew k i.

Fmalja, jeżeli jest dobrze w ykonana, s tanow i 
doskonałą  ochronę od rd zy  i d latego b y w a  s to so ­
w ana  do pow lekania od lew ów  żelaznych, sp rzę tów  
kuchennych itd. P rzed m io ty  m ające być em aljowane 
p o k ry w a  się masą, sk ładającą  się z mielonego szp a­
tu polnego kw arcu ,  boraksu  i rozmieszanej w  wo- 
azie gliny. M asę tę w ypa la  się w  piecach i po o s ty ­
gnięciu pow leka w łaśc iw ą  emalją, ‘sk ładającą  się z 
tlenku cy n y  i krzem ianów , k tó rą  o g rzew a  się po­
wtórnie, aż  do zupełnego jej stopienia.

O prócz tego, znane są jeszcze inne środki 
ochronne, jak fa rb y  bessem erow e, fa rby  pancerne, 
p rep a ra t  S iderosten  - Lubrose, będący  specjalnie 
p rz y p raw io n ą  sm ołą  pogazow ą. Do powłoki dla czę­
ści podw odnych  s ta tków , dodaje się trucizn, jak np. 
tlenku rtęci, w  celu ochrony  przed przyczepianiem  
się do ścian w o d o ro s tó w  i skorupiaków .

P ow łok i  m etalow e pokryw a ją  powierzchnię 
żelaza w a r s tw ą  ochronnego metalu, jakim są  cyna 
i cynk, o łów  oraz  rzadziej u żyw ana  miedź, mosiądz, 
nikiel, kobalt i glin. W a rs tw ę  ochronną nak łada  się 
na dokładnie oczyszczone żelazo w  płynnej kąpieli 
m etalow ej lub galwanicznej, albo przez  sh era rd y za -  
cję w  dużych  bębnach, zaw iera jących  m etal ochron*



ny w  proszku. Bębny te, obraca się w  piecach w 
tem peraturze 250—400", zależnie od składu powłoki, 
przyczem  proszek łączy się z powierzchnią żelaza.

Doskonałym jest również sposób natryskiw ania 
stopionego metalu zapomocą pneumatycznej dmu­
chawki, do której doprow adza go się w  postaci d ru­
tu i stapia w  płomieniu*łuku elektrycznego lub tle - 
nowodorowym .

Najlepszą powłoką m etalow ą jest cynk i dla­
tego spotyka się go w  tej formie najczęściej. Jest 
(-11 chemicznie bardzo odporny, naw et na działanie 
w ody morskiej.

Jeżeli chodzi o pokrycie powierzchni bar­
dzo cienką w arstw ą  cynku, natenczas stosuje się 
galwanizację. W  tym w ypadku osiąga w arstw a cyn­
ku^ grubość 80— 150 gr/m2.

Cynkow anie w  ogniu odbyw a się przez zanu­
rzanie danych przedm iotów w  roztopionym  i ogrza­
nym do 480° cynku, poczem usuwa się zbyteczną 
ilość metalu bezzwłocznie. Sposobem Sherarda cyn­
kuje się przedm ioty przew ażnie grubsze i jeżeli są 
hartow ane, nie należy ich ogrzew ać ponad 300°.

Cynę nakłada się najwięcej galwanicznie, p rzy ­
czem należy uw ażać, ażeby najmniejsza część chro­
nionej powierzchni nie została bez pokrycia. Prócz 
tego powleka się przedm ioty żelazne przez zanu- 
l zanie w  roztopionej cynie, lub sm arow anie po­
wierzchni cyną sproszkow aną, zmieszaną z płynem 
lutowniczym i stapianie tej w arstw y  specjalnym 
palnikiem.

Ołowiu, niew rażliw ego na działanie kwasów , ' 
używ a się do powlekania naczyń i aparatów  prze- 
OOOOOOOOOOO 006300000000000000000000000000

Węgiel jal
W idmo u tra ty  bezcennego zapasu energji sło­

necznej, nagrom adzonej w węglu, tym słusznie na­
zwanym  czarnym  djamencie, zbliża się do nas szyb­
ciej, aniżeli można sądzić. W edług obliczeń Svante 
Arheniusa, znakomitego fizyko - chemika szew ekię- 
go, dyrektora Instytutu Nobla, zużyto w  ostatniem  
dziesięcioleciu na kuli ziemskiej tyle węgla, ile go 
wogóle spotrzebow ano za cały  okres od chwili 
wprow adzenia tego m aterjału opałowego. Roczne 
zużycie wynosi w edług niego około 1200 miljonów 
tonn, zapasy zaś, jakiemi jeszcze ludzkość dysponuje 
według obliczeń kongresu geologicznego w  Toronto 
(i. 1913), ograniczają się do liczby 7.300.000 miljo­
nów tonn.

Polska pod względem zapasów  znajduje się w 
Europie na drugiem miejscu, a na piątem w stosunku 
do w szystkich państw . Podział ten jest następu­
jący.

Am eryka półn. 69 proc., Kanada 17 proc., Azja 
17,3 proc. w  tern Chiny 13 proc., Europa 10,6 proc. 
w  tern Niemcy 3,4 proc., Rosja europ. 0,56 proc., 
Polska 2,7 proc., i Australja 2,4 procent.

Z państw , pierw sze miejsce zajmują S tany Zje­
dnoczone, posiadające na swojem terytorjum  połowę 
całkow itej sumy zapasów  (51,8 proc.), drugie Ka­
nada z 16,4 proc., trzecie Chiny z 13,5 proc., reszta 
obejmuje tylko kilka procentów  lub ułamki tychże.

Suma całkow ita zapasów  węgla przy  zachow a­
niu zużycia rocznego na tej samej wysokości jak 
obecnie, w ystarczyćby  mogła najw yżej na sześć 
tysięcy lat. — Faktycznie jednak ta teoretycz­
na cyfra zmniejsza się znacznie, głównie z po­

m ysłu chemicznego. Nakłada się go galwanicznie 
na gorąco lub sposobem natryskow ym .

Glin, chrom i kobalt stosuje się z pewnemi do­
mieszkami jako skuteczną ochronę żelaza przy  tem ­
peraturach do 1000°. U żyw a się go też w  tym  celu 
do rur pyrom etrów , wanien hartow niczych i do 
rusztów  w paleniskach kotłów  parow ych.

Najrzadziej używ a się jako środków  ochronnych 
miedzi i niklu. Są to powłoki drogie i muszą być 
grubo i b. zw arcie nakładane, aby stanow iły dosta­
teczne zabezpieczenie od rdzy.

O ile chodzi o usunięcie szkodliwego od­
działyw ania na żelazne ściany naczyń, kotłów  pa­
row ych itp. znajdującego się w  wodzie tlenu, sto­
suje się ochronniki rozpuszczalne rozm aitego ro ­
dzaju. Najszersze zastosow anie znajdują siarczek 
sodu, węglan sodu, cjanek, petrol, zinkara, roztw o­
ry  soli kw asu chrom owego itd. Są to jednakże 
w łaściw ie tylko półśrodki w yw ierające przy dłuż- 
szem używaniu ujemny w pływ  na strukturę żela­
znej blachy.

W  ostatnich czasach zwrócono się do prób uod­
porniania żelaza na w pływ  tlenu przez domieszkę 
pewnych metali, jak chromu, niklu, glinu i osiągnię­
to w  ten sposób doskonałe wyniki. Ostatnio poja­
wiła się w  pismach wiadomość, że pewnemu angiel­
skiemu m etalurgowi udało się w yprodukow ać że­
lazo nie podlegające rdzewieniu. G dyby istptnie tak 
było, to uwolnienie się raz na zaw sze od tej w ady 
m iałoby olbrzymie znaczenie dla techniki przede- 
w szystkiem  ze w zględów  gospodarczych.

Inż. R. Hub.

o paliwo.
wodu niemożliwości eksploatowania wszystkich 
pokładów  węgla oraz rosnącego z dniem każdym  
zużycia, rzeczyw ista jej w artość obniża się do 1 500 
lat.

Polski obszar w ęgla kamiennego dzieli się na 
trzy  zagłębia: górnośląskie — 52 proc., krakow skie 
— 21 proc. i dąbrow skie — 8 proc., reszta przypada 
na Śląsk Cieszyński. Ogólna roczna produkcja -wy­
nosi w  Polsce około 33 miljonów tonn, z czego w y ­
wozi się zagranicę około 35 procent, 15 procent idzie 
na w łasny  użytek kopalń, reszta  t. zn. 50 procent 
konsumuje rynek w ew nętrzny. W  kierunku ze 
wschodu na zachód zmienia się ilość pokładów i ga­
tunek węgla. Na G. Śląsku naliczono 124 pokładów, 
podczas gdy na wschodzie Zagłębia Dąbrowskiego 
tylko 15. Na Śląsku Cieszyńskim znajduje się w ę­
giel tłusty, doskonały na koks hutniczy, na G. Ś lą­
sku jest on już mniej tłusty, ale doskonale gazujący, 
a dalej na wschód spotyka się już węgiel chudy, 
nie nadający się do gazowania.

W ęgiel tłusty daje mocno spiekający się koks, 
zaw iera 5—10 proc. O, 85—90 proc. C., i daje do 24 
procent gazów palnych. Jako paliwo używa się go 
niechętnie, ponieważ bardzo kopci. W ęgiel gazow y 
jest uboższy w C., daje jednakże około 35 proc. ga­
zów, ale zato mniej koksu. W ęgiel chudy, krótko- 
płomienny oddaje przy  suchej destylacji zaledwie 
5—10 procent gazów i pozostawia koks w  formie 
miałkiej. Stanowi on doskonałe paliwo, jakkolwiek 
uboższy jest pod względem w artości opałowej od 
węgla tłustego. Najcenniejszym rodzajem węgla 
chudego jest antracyt.



m
P rzy  zastosowaniu węgla jako paliwa, cho­

dzi w pierwszym rzędzie o jego wartość opało­
wą, to znaczy o ilość ciepła, której jednostkę o trzy­
muje się obliczoną w kalorjach, po spaleniu 1 kg. 
węgla. Kalorja oznacza ilość ciepła potrzebną do 
ogrzania 1 kg. wody od 14,5" C. do 15,5° C. Jest to 
kalorja kilogramowa.

Ściśle biorąc, rozróżniamy: wartość opałową, 
użyteczną i kalorymetryczną. Dla celów technicz­
nych ma znaczenie wyłącznie wartość opałowa, u- 
żyteczna, która jest mniejsza o kilka procent od w ar­
tości opałowej kalorymetrycznej. W  dalszym ciągu 
przez w artość opałową należy rozumieć wartość 
opałową, użyteczną.

Dla poszczególnych rodzai węgla polskiego jest 
ona następująca:

W artość  opałow a w kal/kg.
Sortym ent Średnica ka- węgla

w ałków  w  mm. górnoślą- dabrow - krakow ­
skiego skiego skiego 

W ęgiel .gruby ponad 120 7000 6300 5200
Kostka od 40 do 120 7000 6300 5200
O rzech od 15 do 40 6600 5400—6100 4400—4700
G roszek i grysik od 8 do 15 6500 5400 4400
Miał od 0 do 8 i 10 5400—6200 5200 4000

Są to wartości orjentacyjne, ponieważ zmieniają 
się one w  zależności nietylko od kopalni, ale nawet 
pokładu.

Węgiel w handlu określa się przedewszystkiem 
według wielkości jego kawałków (sortymentu), cho­
ciaż bardzo ważną rolę odgrywa t. zw. marka, to 
jest kopalnia i pokład, z których węgiel pochodzi. 
Sortymenty węgli krajowych nie są uzgodnione nie 
tylko w poszczególnych zagłębiach, lecz nawet ko­
palniach tych samych koncernów, co jest głó­

wnie spowodowane niejednakową spoistością w ę­
gla oraz techniką jego wydobywania. — Sor­
tymenty płókane są droższe (około dziesięć 
procent), sama zaś operacja płókania ma na celu 
oddzielenie zanieczyszczeń, które, będąc balastem, 
po spaleniu zwiększają ilość popiołu. Płókanie s to­
suje się dla sortym entów co najmniej od trzeciej 
wielkości w  dół.

Oprócz tych sortymentów istnieje jeszcze tak 
zwana pospółka naturalna, — węgiel niesortowany, 
wprost z kopalni i syntetyczna — węgiel, pochodzą­
cy z poszczególnych oczyszczonych już sortym en­
tów. Kopalnie dostarczają także specjalnych sorty ­
mentów, określanych przez nabywców; wykonanie 
takiego zamówienia nie przysparza większych tru­
dności i wym aga tylko przesiania węgla przez sita 
odpowiedniej wielkości.

Miał, którego w  kopalniach otrzymuje się około 
-0 procent całkowitej produkcji, pomimo niskiej ce­
ny (5 4 razy tańszy od węgla grubego), nie znaj- 
duje dostatecznej liczby konsumentów. Racjonaliieni 
rozwiązaniem spraw y jest fabrykowanie z miału tak 
zwanych brykietów i w  ten sposób puszczanie go na 
rynek. Brykiety wyrabia się z miału przez spraso­
wanie go z dodatkiem 6—10 procent peku, jako ma- 
terjału wiążącego. W artość opałowa brykietów, o 
de użyty na nie miał był płókany, dorównuje w ar­
tości opałowej węgla grubego, cena zaś jest trochę 
niższa (5— 10 procent).

Oprócz węgla kamiennego mamy w Polsce je­
szcze węgiel brunatny i to w Małopolsce W scho­
dniej, w Poznańskiem i na Pomorzu. Z powodu bar- 
azo małej wartości opałowej (zaledwie 2 000 kal.), 
odbywa się eksploatacja jego i zastosowanie na po­
trzeby okolicy najbliższej. Inż. W. R o m a n.
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Pod adresem wynalazców.
W 29 num. „Rynku Metal, i Mas2 yn.“ zamieści­

liśmy wezwanie p. adresem wynalazców na podsta­
wie którego zwrócił się do nas p. Marjan Michna, 
Bydgoszcz, ul. Chrobrego 6 i udzielając cennych 
wyjaśnień, zwrócił się z kilkoma zapytaniami, które 
poniżej zamieszczamy, z zapewnieniem wielkiego 
zobowiązania za udzielenie nam bliższych szczegó­
łów ze strony tych Czytelników, którzy posiadają 
jakiekolwiek w tej sprawie informacje. P. M. Nowak 
pisze ad punkt 2:

„Sposób wykorzystania energji przypjywów i 
odpływów morza. — Jest to zagadnienie w pierw ­
szym rzędzie dla Morza Północnego (niemieckiego), 
na które już kilka wynalazków zgłoszono. Polegają 
one zasadniczo na odgrodzeniu większego basenu 
wałem kamiennym lub betonowym przy wybrzeżu, 
(jrzbiet wału winien w ystaw ać w czasie dopływu 
ponad najwyższy poziom morza i przez urządzenie 
w jednem lub nawet w  kilku miejscach dwustronnie 
pracujących turbin, w yzyskać  siłę wody wpadają­
cej do basenu, jak i wypływającej podczas odpływu.

Nie znam bliżej powodu, dlaczego tych projek­
tów nie zrealizowano; prawdopodobnie z powodu 
zbyt dużych kosztów budowy basenu. — O ile W Pa- 
row ie  sprawę bliżej znają, to prosiłbym o łaskawe 
doniesienie bliższych szczegółów, pozatem o po­
danie:

a) na jaką odległość od brzegu woda się 
mniejwięcej oddala?

b) jak wysoka jest różnica poziomu wody 
pomiędzy przypływem a odpływem?

c) jak przedstawia się. sam ruch w ody? 
t. zn.

1- ile godzin woda przypływa,
2. ile godzin trwa m artw y punkt wysokiego 

poziomu?
3. ile godzin trw a  odpływ,
4. ile godzin trwa m artw y punkt niskiego po­

ziomu?
Pkt. 4. Tarcze do strzelania z automatycznem 

urządzeniem, wskazującem trafione miejsce.
Podobne tarcze widział mój kolega już w  r. 

1916 w Berlinie na PI, F ryderyka w pobliżu ulicy 
„Pod Lipami11, gdzie strzelano o nagrody do tarczy, 
która na elektrycznej tabliczce meldunkowej w ska­
zywała numer trafionego pierścienia. Konstrukcji tej 
jednakże kolega bliżej nie zna i zwrócił mi uwagę, 
że moje kombinacje w  tym kierunku są zbyteczne.

— Zapytuję więc uprzejmie:
a) czy W Panotn powyższy wynalazek jest 

znany, wzgl. na czcm polega warunek 
nowego wynalazku; czy na tern, by 
prócz numeru pierścienia wykazać jesz­
cze kierunek uchylenia w stosunku do 
centra?

b) jaka średnica tarczy, wzgl. szerokość 
pierścieni przyszłaby ze względów tech­
nicznych w  rachubę?

c) jak silne jest uderzenie:
1. kuli myśliwskiej,
2. kuli karabinowej — stalowej, wyrażone w 

atm. na odległość tarczy 100, wzgl. 200 metr.?



| Codzienne programy radjofoniczne
Warszawa, długość  fali 4so.

Godz. 3.00— 3.15 po p o i.: W iadom ości gospodarcze.
G odz. 5.00— 5.30 po po ł.: W ykład .
G odz. 5.30— 6.30: K oncert.
G odz. 6.30— 8.00: O dczyty.
G odz. 8.00— S.15: W iadom ości rolnicze.
G odz. 8.30— 10.00: P rzed s taw ien ie  w ieczorne, urozm aicenia. 
G odz. 10.30: N ajnow sze w iadom ości, znak  czasu.

Berlin, długość fali 504 i 571.
G odz. 10.10 p rzed  p o ł.: P odan ie  w iadom ości o cenach d e ­

ta licznych  a rty k u łó w  p ierw szej po trzeby .
Godz. 10,15: N ajnowsze w iadom ości. M eteorologia.
G odz. 11— 12.50 po po ł.: K o n ce rt poranny.
Godz. 12,20: K rótkie spraw ozdanie giełdy berlińskiej.
Godz. 12,55: Sygnał czasu ze stacji w  Nauen.
G odz. 1,15: N ajnow sze  w iadom ości. M eteo ro log ia  
G odz. 2,20:_ S praw ozdan ie  z  g ie łd y  b e rliń sk ie j.
G odz. 3.10: G ie łd a  p łodów  rolniczych. — S ygnał czasu. 
Godz. 3,30—4,55: ,K oncert gram ofonow y.

Godz. 5 00 6.30: U rozm aicenia popołudniow e.
O cdz 6.30: Podanie czasu, w skazów k i dla doniu, te a tr . 
G odz. <.00— 8.30: W ykłady .
Godz. 8.30: R óżne rep rodukc je  w ieczorne, poczem na jn o w ­

sze w iadom ości z dnia, sygnał czasu, m eteoro log ia , 
w iadom ości sportow e, te a tr , s łu żb a  film ow a.

G odz. 10.30— 12.00 w nocy: M uzyką do tańca.

Wrocław, długość fali 418.
Godz. 11.15 p rzed  p o ł.: M eteoro log ia .
G odz. 11.30: K o n cert gram ofonow y.
G odz. 12.55 po po ł.: S ygnał czasu  ze s ta c ji w  N auen.
G odz. 1.30: M eteoro log ia , w iadom ości gospodarcze, poda­

nie czasu.
Godz. 3.30: N ajnow sze w iadom ości, podanie cen na p roduk ty  

rolne.
G odz. 3.50— 4.20: K o n cert gram ofonow y.
G odz. 4.30— 6.00: K o n ce rt popołudniow y.
G odz. 5.00: P odan ie  cen p ro d u k tó w  ro lniczych.
G odz. 6.45: M eteoro log ia , w skazów k i d la  domu.
G odz. 6.00— 8.15: W yk łady  i odczyty.
G odz. 8.25: K oncert, opery , opere tk i.
G odz. 10.30— 12.00: M uzyka do tańca.

Zapytania nadeszłe do działu informacyjnego 
Tow. W ydawniczego „KUPIEC" w  Poznaniu

Do każdego zapytania prosimy dołączyć 50 gr. W szyst­
kim interesentom odpowiadamy listownie, częstokroć kilka­
krotnie.

Nr. 1619. Która firma dostarcza pocynkowane 
szufle do maki stemplowane Ideal, lub kto takowe
w yrabia?

Nr. 1621. Która firma wyrabia ceratę do wybi­
jania wózków dziecięcych. (Glanzleinwand).

Nr. 1625. Która firma dostarcza łańcuszki m o­
siężne do lamp gazowych?

Nr. 1632. Która krajowa firma wyrabia ognie 
sztuczne?

Nr. 1633. Która huta szkła wyrabia butelki ko­
szykowe (oplatane)?

Nr. 1634. Która krajowa fabryka wyrabia kosy 
i sierpy zębne?

Nr. 1638. Prosim y o wskazanie krajowej firmy, 
wyrabiającej drążki sprężynowe (Selbstroller) do 
stor okiennych.

Nr. 1640. Która firma może dostarczyć orygi­
nalne części do wirówek „Gloria"?

Nr. 1643. Kto w Polsce buduje induktory (ma­
gneta) do zapalania silników spalinowych, oraz 
części do takow ych?

Nr. 1644. Która fabryka może dostarczyć kom­
pletne urządzenie do fabrykacji cukierków?

Nr. 1650. Gdzie można nabyć odpadki pasów 
transmisyjnych?

Nr. 1653. Która firma lub fabryka kupuje stare 
opony i kiszki samochodowe i row erow e?

Nr. 1654. Prosimy o podanie wszystkich w Pol­
sce zagr. fabryk opon samochodowych: — fran­
cuskich: „Michelin", niemieckich: „Continental", 
„Dunlop", „Excelsior", austriackich: „Harburg",
„Wiedeń", amerykańskich: „Godrich", rosyjskich: 
„Prowodnik" i angielskich.

Nr. 1655. Która firma w kraju dostarcza drut 
cynkowy o grub. 1 mm średnicy. (Drut ten potrze­
bny nam jest do cynkowania zapomocą specjalnego 
aparatu (Spritzverfahren). Dotychczas drut ten 
sprowadzać musieliśmy z Niemiec.

Nr. 1659. Która firma wyrabia, wzgl. ma przed­
stawicielstwo na odbitki do świec (Abziehbilder)?

Nr. 1661. Która odlewnia wyrabia drobne części 
z leizy wyżarzonej (tempergussu)?

Nr. 1662. Która firma wyrabia lub dostarcza 
hurtownie wkładki do zam ków ?

Nr. 1663. Która firma wyrabia lub dostarcza 
hurtownie kasetki do pieniędzy?

Nr. 1665. Która firma wyrabia lub dostarcza 
hurtownie szczotki druciane?

Nr. 1666. Która fabryka dostarcza hurtownie 
w yroby gumowe?

Nr. 1667. Która fabryka dostarcza hurtownie 
miechy kowalskie?

Nr. 1668. Która fabryka dostarcza hurtownie 
artykuły techniczne?

Nr. 1669. Która fabryka dostarcza hurtownie 
przybqry elektrotechniczne?

Nr. 1673. Która fabryka dostarcza hurtownie 
arm atury wodociągowe?

Nr. 1674. Która fabryka dostarcza hurtownie 
stal ry so row ą?

Nr. 1675. Która fabryka dostarcza hurtownie 
skręty do powozów ?

Nr. 1680. Kto podjąłby się wykonania wyrobów 
z ciągnionego aluminium. W szczególności chodzi 
o wykonywanie z takiego materjału wkładek do 
kabłąków wozów tramwajowych, które to wkładki 
dotychczas sprowadzano z fabryk zagranicznych.

Nr. 1683. Która firma dostarcza maszyny do 
plasowania rur i kolan do piecy?

Nr. 1688. Która firma dostarcza siedzenia klo­
ze tow e?

Nr. 1689. Kto może dostarczyć wanny kąpie­
lowe?

Nr. 1690. Która firma dostarcza wylewy do 
wodociągów?



W  dziale niniejszym podajemy przetargi, licytacje i konkursy rozpisane przez urzędy państwo­
w e i komunalne i większe firmy. Każde słowo w „Przeglądzie Dostaw" obliczamy 10 groszy a tłusty 
wiersz tytułowy po 50 groszy. Przy powtórzeniach 2X dajemy lOo/o rabatu, przy 3X  20o/o rabatu

W szechstronność informowania
to trudne- zadanie każdego czasopism a, szczególnie zaś pism zaw odow ych, które, obejmując treścią 
swoją zagadnienia zw iązane ściśle z daną branżą oraz spraw y ogólno - handlowe i przem ysłow e, za­
biegać muszą, by C zytelników  sw ych  informować iów n ież w  zakresie różnorodnych specjalnych p rze­
jaw ów  i Hwestyj, w yw ierających w p ły w  na rozwój przedsiębiorstwa branży, jakiej odnośne pismo jest 
pośw ięcone. W  dążeniu sprostania tym w łaśnie obowiązkom  w  stosunku do dziedziny przez tygodnik  
nasz reprezentowanej, stw orzyliśm y bezpłatne dodatki specjalne „Postępy w  Przem yśle", oraz „Rad- 
jo- i Elektrotechnika", dalej osobny „Dział budowlany", w ielce ożyw ion y  dział „Zapytania i odpo­
wiedzi", obecnie natomiast, na wielostronne życzen ie C zytelników  naszych rozszerzam y dalej łamy 
pisma naszego i zaprowadzam y z dniem dzisiejszym  osobny dział pod nazwą:

„ P r z e g l ą d  D o s t a w "
Pod rubryką tą zam ieszczać odtąd będziem y przetargi i licytacje jako też konkursy, rozpisyw a­

ne przez urzędy państw ow e i komunalne, oraz pryw atne w iększe przedsiębiorstwa w ytw órczo  - han­
dlow e na w szelkiego rodzaju dostaw y dotyczące branży metalurgicznej, m aszyn, budowlanej i elek­
trotechnicznej.

Dział ten, jako pożyteczne uzupełnienie wszechstronności informatora przez tygodnik nasz, przyj­
mą Szan. C zytelnicy, tak w  kołach przem ysłu, jak kupiectwa, niezawodnie z w yrazem  pełnego zado­
wolenia; przyniesie on bowiem  licznym interesentom poważne korzyści.

Warunki ogłaszania w  „Przeglądzie D ostaw 1' podane są w  nagłówku.
W yrażam y nadzieję, że w  uznaniu zabiegów naszych, doznam y w  sferach wym ienionych branż 

w iększego  jeszcze, niż dotychczas poparcia i każdy z Szan. C zytelników  i zw olenników , zjedna nam 
choć jednego abonenta, ażeby „Rynek M etalowy i M aszynowy" znalazł się w e w szystkich  tych przed­
siębiorstwach kraju, w  których czasopism o takie fachow e być powinno.

W ydawnictwo „Rynku M etalow ego i Maszynowego**.

Ogłoszenie.
Dyrekcja Kolei Państwowych w Radomiu, podaje do 

wiadomości publicznej, że w dniu 20 sierpnia 1926 roku 
o godzinie 12-ej w W ydziale Kolei W ąskotorowych, Radom, 
Rynek N r. 12, odbędzie się konkurencja za pomocą, sk łada­
nia pisemnych ofert na rozbiórkę nawierzchni kolejek w ąsko­
torowych, znajdujących się w obrębie D yrekcji Radomskiej, 
mianowicie: przy st. Kowel, długości 1940 m.. b. szyn; 
przy st. W ojnica — 5000 m. b. szyn; przy st. Opoczno — 
1000 m. b. szyn; przy st. Zagnańsk — 4000 m. b. szyn; 
przy st. Turopin — 11840 i u . b. szyn; przy s t Porzeżyn

9440 m. t. toru ;przy st. Turzysk — 19420 m. b- toru.
Reflektanci w inni w term inie wyznaczonym nadesłać 

pou adresem D yrekcji Kolejowej w Radomiu, ul. P iłsu d ­
skiego Kr. 8, oferty w zapieczętowanych kopertach’ z nap i­
sem: „O ferta do konkurencji na dzień 20-go sierpnia 1926 
roku na rozbiórkę naw ierzchni".

W ofercie winno być wjskazane w procentach od w ar­
tości zebranych m aterjałów  żądane wynagrodzenie, k tóre 
D yrekcja uiszczac będzie w naturze szmelcem. Do oferty 
należy dołączyć pokwitowanie K asy G łównej Kolejowej w 
Radomiu, na wniesione wadjum  w wysokości 3% wartości 
zbieranego m aterjału , W adjum  należy wnieść gotów ką, lub 
państwowemi papieram i procentowemi, mającemi praw a pu- 
pilarne.

Bliższych szczegółów dotyczących rozbiórki nawierzch­
ni udziela W ydział Kolei W: ąskotorowych Dyrekcji Kolei 
Państwowych w Radomiu, Rynek K r. 12.

D yrekcja zastrzega sobie w ybór oferenta. Oferty o trzy­
mane po term inie wyznaczonym rozpatryw ane nie będą.

Radom, dnia 28 lipca 1926 r. .
Dyrekcja Kolei Państwowych w Radomiu.

Ogłoszenie.
Dnia 18 sierpnia 1926 r. o godzinie 12-ej w Dyrekcji 

Lasów Państwowych w Radomiu, ul. Lubelska Kr. 53, od­
będzie sic licytacja na sprzedaż z N-wa Kozienice, szczap 
opałowych: dębowych 207 mp., sosnowych 919 mp., g rabo­
wych 46 mp.. brzozowych 81 mp., olszowych 559 mp., i 
jodłowyclj 154 mp., oraz w ałków  użytkowych dębowych 2 
m tr. dług. 313 mp.

Inform acji udziela D. L. P. w Radomiu, oraz Kad- 
leśnictwo Kozienice (2 kim. od st. kolejowej Kozienice).

Dyrekcja Lasów Państwowych w Radomiu.

Ogłoszenie.
Kiniejszem oznajmia _się. że w Państwowem  N adleśni­

ctwie Przewodnik odbywać się będą Licytacje na. drzewo 
użytkowe, drąg i i drzewo opalowe w następujące dnie: 

dnia 24. sierpnia 1926; dnia 6. września 1926; dnia 21. 
września 1926; dnia 5. października 1926; dnia 19. paź­
dziernika 1926 r., w oberży p. Groszkowskiego w Przew od­
niku o godz. 9 rano. — W arunki sprzedaży zostaną ogło­
szone przed licytacją.

Płacić należy rendantow i przy sprzedaży.
Nadleśniczy.

3000 mtr. kamienia
na bruk złożonego w  odległości 2-ch kim. od przystanku 
kolejowego Żyzniewo, drogi żelaznej O strołęka — Łomża 
i 5 kim. od stacji Śniadowo tejże drogi, sprzeda Wydział' 
Powiatowy w Łomży.

O ferty  z podaniem ceny nadsyłać w1 term inie do 1 w rześ­
nia 1926 roku de W ydziału Psw iatew ege w Łomży.
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P rz e ta rg  na roboty budowlane.
Kierownictwo Budowy gm achów Sądu O kręgow ego w  

T arnow ie og łasza  na dzień  20-go sie rp n ia  1926 r. p rz e ta rg  
n ieograniczony na  robo ty  budow lane ja k  1) murarskie, 2) 
żel.-betonowe, 3) ciesielsk ie i 4) pokrywcze przy  budow ie 
gm achu g łów nego  S ądu  O kręgow ego w  T arnow ie.

O ferty  , na całość ro b ó t w  ko p ertach  zalakow anych , z 
odpow iednim  napisem  sk ład ać  należy do godz. 12-tej dnia 
20-go sie rp n ia  1926 r. w  P aństw ow ym  Z arząd z ie  D ro g o ­
wym przy  u l. O h.yszowskiej L . 11 w  T arnow ie, gdzie n a ­
s tąp i o tw arc ie  o fert. O dpow iednie fo rm u larze  o trzym ać 
m ożna w  b iu rze  K ierow n ic tw a  na p lacu  budow y p rzy  u l. 
K onarsk iego  codziennie m iędzy godz. 9 -tą  a 12-tą p rzed 
południem ,- gdzie  rów nież  p rzeg lądnąć  m ożna p lany  i o- 
trzym ać żądane w yjaśn ien ia .

Do o fe rty  należy  dołączyć w ad jum  w  w ysokości 3°/o 
od oferow anej sum y w  K asie  skarbow ej, w  go tów ce lub  w 
pap ierach  państw ow ych, posiadających zabezpieczenie p u ­
pil. ew ent. w  lis ta ch  gw arancy jnych  B anków , upow ażn io ­
nych przez M in. S karbu .

O fe rty  nieodpow iadają.ce pow yższym  w arunkom  n ie  bę­
dą. ab so lu tn ie  rozpatryw ane.

K ie ro w n ik  budow y: Inż. J a n  M uller,
1 A u to ryzow any  a rc h ite k t cyw ilny.

P rze ta rg .
P oleska O kręgowa Dyrekcja Robót Publicznych w 

Brześciu n. B., og łasza  p rz e ta rg  na rozbudow ę gm achu  
U rzędu Pocztow o-T elegraficznego  w  B rześciu  n. B., p rzy  
u licy  Ja g ie lo ń sk ie j.

Osoby, ub iegające  się o te  robo ty , m a ją  w nieść o fe r ty  
do O kręgow ej D y rek c ji w  B rześciu  n. B., u l. K rzyw a 21, do 
dn ia  8-go w rześn ia  w łączn ie .

W szelk ich  in fo rm ac ji, dotyczących w spom nianych ro ­
bót oraz koszto rysów  ro b ó t do p rze jrzen ia  na m iejscu  u d z ie ­
la O ddzia ł A rch itek ton iczno -budow lany  D yrekc ji R ob. P ub l. 
w godzinach  b iurow ych.

Do o fe r ty ' należy  dołączyć w ad jum  w  w ysokości 2%  
zaoferow anej sum y w  gotów ce lub pap ierach  państw ow ych, 
obliczonych w ed łu g  k u rsu , ogłoszonego przez  M in isterstw o  
sk a rb u , czy też  w  innych pap ierach  -pupilarnyeh po k u rs ie  
0°o ceny giełdow ej. ,

P rzyb liżony  k o sz t ro b ó t w yniesie  120.000 zło tych.
F irm y , k tó re  na  sw ych k ierow niczych s tanow iskach  po­

siad a ją  osoby upraw nione do p row adzen ia  ro b ó t b u dow la­
nych. będą m iały  p ierw szeństw o  do o trzym an ia  robó t.

Dyrekcja zastrzega sobie prawo wyboru między reflek-, 
ćantamń bez względu na wyniki przetargu.

Poleska O kr. D yr. R o b ó t Public ■znych 
w B rześciu  n. B.

Zarząd D róg Wodnych w W yszkow ie ogłasza
P rze ta rg  publiczny

na w ykonanie um ocow ania b rzeg u  p rzy  w si W yw łoce na 
•n km. rzek i B ugu, sk łada jącego  się z S80 m 2 m ateraców  

932 rn- w yśció łk i faszynow ej i  1456 m 3 faszynady , o raz  um o­
cow anie b rzeg u  .przy w si G rąd ach  na 66 km ., sk ładającego  
się  z 600 rn2 m ateraców  i 900 m 3 w yśc ió łk i faszynow ej.

O fe rtę  na w szystk ie  roboty  w raz  z kw item  K asy  S k a r­
bow ej na w niesione w adjum  w  w ysokości 5 o/o sum y o fe ro ­
w anej sk ład ać  należy w Z arządz ie  D ró g  W odnych w 'Wy­
szkow ie n /B ug iem  do dn ia  31 sie rp n ia  1,926 r., do godziny  
U -e j.

O tw arcie  o fe rt n astąp i tegoż dnia o godzin ie  12-ej w 
b iu rze  Z arząd u , przyczem  Z a rząd  zas trzeg a  sobie dow olny 
w ybór ofer.ty n iezależn ie  od oferow anych cen.

Szczegółow e w aru n k i p rz e ta rg u  i ro b ó t, o raz  w aru n k i 
i.eehniczne o trzym ać można, w  b iu rze  Z a rząd u  codziennie 
od godz. 12-ej do 1.5-ej.

Ustna licytacja na sprzedaż objektów  
państw owych.

Dyrekcja Lasów Państwowych w Siedlcach ogłasza, 
Iż w d n iu  17-go s ie rp n ia  1926 r. w  lo k a lu  D yrekcji, u l. 
H o r ja n s k a  10 —  o godzin ie  12-ej odbędzie się sprzedaż  
iv drodze licy tacji u s tn e j i za pom ocą o fe r t pisem nych 
niżej podanych o b jek tó w :

1) T a rta k  z budynkam i i k o le jk ą  w  N ad leśn ic tw ie  G ra ­
jew o, p rzy  s t . kol. P odlasek .

- )  Tai tak  z budynkam i w N -ctw ie Sobibór, p rzy  s ta c ji 
te jże  nazw y.

3) Części ta r ta k u  w N-ct.wic O stro łęka , przy kolejce 
w ąsko to row ej M yszyniec —  O stro łęka .

4) E lek tro w n ia  w s tan ie  czynnym  (lokom obila, genera- 
ra to r)  w^ N -ctw ie Suw alsk iem , p rzy  st. ko l. P łociczno.

oj  E lek tro m o to ry  i tran sfo rm a to ry  z a p lik a tu rą , po- 
łożenie jak  w vżej.

6) T rzy  b a te r je  k o tłó w  parow ych, cztery  re to r ty  o b ro ­
tow e k u lis te , jedna  cylindrow a d rew niana , m aszyny do 
p ierw otnego  ob rab ian ia  su row ca, kola trybow e i pasow e, w a ­
ły transm isy jne , ło ży sk a  i sprzęgła., położenie ja k  w yżej.

7) Szm elc żelazny sk ład a jący  się  z części zdem ontow a­
nych m aszyn, ich opisy, oraz w aru n k i sprzedaży  są. do 
p rze jrzen ia  w D yrekcji w  godzinach urzędow ych i w  N a d ­
leśn ictw ach  G rajew o , Sobibór, O stro łęka , N urzec, L ipn ik i, 
K olno i S uw ałk i.

S iedlce,' d n ia  31 lipca 1926 r.
Dyrekcja Lasów Państwowych w Siedlcach.

Ogłoszenie.
Dnia 24 s ie rp n ia  o godzinie 1-ej po poi. w Dyrekcji 

Lasów  Państwowych w Radomiu, u l. L u b e lsk a  N r. 53, o d ­
będzie się p rz e ta rg  u s tn y  i o fertow y  n a  sp rzedaż  sz lak i cyn­
kow ej, zna jdu jące j się  w N -w ie O lkusz, obr. H u tk i. w 
oddziale 52. W aru n k i licy tac ji m ożna p rze jrzeć  w  D. L . P . w 
R adom iu, w godzinach urzędow ych za w y ją tk iem  św ią t 
i w N -w ie O lkusz, oraz w w ydaw nictw ie T ygodnika ..P rz e ­
m ysł i H andel ' w  W arszaw ie , u l. E le k to ra ln a  2.

•Wezwanie do składania ofert.
K orpus O chrony P og ran icza  og łasza  n ieograniczony 

p rz e ta rg  na dostaw ę 400.000 sz t. haceli ostrych .
H acele w inny ściśle odpow iadać w arunkom  tcchui-z- 

nym ustalonym  przez  D ep. I I  K aw . M. S. W ojsk , i . .In ­
s tru k c ji w e te r .“ . W et. 6/1923 t ., w ym iar 1.

O ferty  na p rzepisow ych w zorach w raz  z w zoram i ha- 
celi i w adjum  w w ysokości 3 procent, oferow anej sum y 
dostaw y w zalakow anych ko p ertach  firm ow ych z napisem  
..O ferta  na  d ostaw ę haceli do L . 7243 K O P . z dn ia  26 
hpc:. 1926 i r . “ , sk ładać  należy w kan ce la rji D ow ództw a 
K . O. ! pokój E r .  7, na jpóźn ie j do d n ia  24 sierpn ia  1926 
r., godz. 10-tą.

D ow ództw o K . O. P . zastrzega  sobie dowolny w ybór 
o feren ta , jak o też  zm iany w ilościach  dostaw y.

P rz e ta rg  odbędzie się 24 s ie rp n ia  1926 r. o godz. 
10 30 w D ow ództw ie K . O. P . ul. N ow y Św iat 69.

D owództw o K. O. P.

Wydzierżawienie tartaków państw ow ych.
Dyrekcja. K olei P aństw ow ych  w  W iln ie  og łasza  na dzień  

16 s ie rpn ia  1926 roku  p rz e ta rg  o fertow y na w ydzierżaw ien ie  
ta r ta k ó w  w B ia łym stoku , W ołkow ysku  i W łodaw ie .

a ru n k i dzierżaw y  zn a jd u ją  się. na  w szystk ich  w ięk ­
szych s tac jach  kolejow ych w yżej w ym ienionej D yrekcji oraz 
w W ydzia le  Zasobów- te jże  D yrekc ji, W ilno, ul. S łow ac­
k iego N r. 2.
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W ezw anie  do sk ład a n ia  o fe r t  
na 3 0 0 0 0  m en ażek  żo łn ie rsk ich .

D ep artam en t M I  In t . M. S. W ojskow ych zam ierza 
oddać w  drodze n ieograniczonego p rz e ta rg u  publicznego 
dostaw ę około 30.000 sz tu k  m enażek  żo łn ie rsk ich , w ypro ­
dukow anych ściśle w e d łu g  opisu  technicznego D ep: V II 
In t. z dnia 2. X I. 1923 r.

O fe rty  w  kopertach  opieczętow anych w inny w płynąć 
w raz  z w zoram i m enażek  do dn ia  24 sie rp n ia  hr.

R ozpraw a o fertow a odbędzie się  dn ia  28 s ie rpn ia  b. r.
0 godz. 11-ej.
D ostaw a loco m agazyny w ojskow e najb liższego  D . O. K .

T erm in  dostaw y 3 m iesiące od d a ty  zaw arcia  umowy, 
o ercie należy podać ilość zaoferow anych m enażek

1 cenę w  zło tych  za m enażki m alow ane i niem alow ane.
Do p rz e ta rg u  obow iązu ją : 1) opis techniczny  D ep. V II 

In t. i in s tru k c ja  0 - 1 0  22- 2) w ad jum  w  wysokości 3»/o 
w arto śc i o ferow anej dostaw y.

E w en tualnych  dodatkow ych inform acyj zasięgnąć m oż­
na w  godzinach* U rzędow ych w  D ep. V II In t . (pokój 128) 
oraz w O kręgow ych Szefostw ach  In ten d an tu ry .

W ładza  w ojskow a za s trzeg a  sobie praw o zm iany, 
podanej ilości dostaw y o raz  oceny i w yboru  przedłożonych 
o fe rt.

L . 20122/26 W . M. I I I /B .
Dep. V II Intendentury.

Zarząd dróg wodnych w P ułtusku ogłasza
P rze ta rg  publiczny

na w ykonanie budow li regu lacy jnych  na  rz . N arw i z ma- 
te r ja łó w  w łasnych  przedsięb iorcy , a  m ianow icie:

I. Um ocow anie b rzeg u  brzegosłonem j i  m ate racam i fa- 
szynow em i:

1) w O stro łęce, km. 157, m ateracy  m .2 680, brzego- 
słonu  m .2 1200.

2) w  K ruszew ie , km . 143, m ateracy  m .2 840, brzego- 
sło n u  m .2 2000..

I I .  B udow a tam  z faszynady:
1) w  L u b ie lu , km . 103, około m .5 960.
•2) (w G ostkow ie, km . 87, około m .3 780.
O fe rty  w g. w zoru  usta lonego  przez  Z a rząd  w zam ­

kn ię tych  i opieczętow anych k o p ertach  oraz k w it  K asy  
S karbow ej w P u łtu g k u  n a  w niesione 5°/o oferow anej w a r­
tości w ykonania  ro b ó t, sk ład ać  należy  w  Z arządz ie  D ró g  
W odnych w  P u łtu s k u  do d n ia  30 s ie rp n ia  1926 r. do g o d z i­
ny  11-tej.

O tw arcie  o fe r t n as tąp i tego  sam ego d n ia  o godz. 12-tej 
w  b iu rze  Z a rząd u  D ró g  W odnych w  P u łtu sk u , u l. S ta re  
M iasto  N r. 38.

Z a rząd  za s trzeg a  dow olny w ybór o fe r ty  w zależnoś­
ci o  ̂ za w ierdzen ia  przez  D yrekc ję  D ró g  W odnych w  W a r­
szaw ie.

O fe ity  n iedostow ane do usta lonego  w zoru  i  n iew ypeł­
nione omp etn ie  przez o fe ren ta , b ędą  uznane za niew ażne.

go  ne i echniczne w a ru n k i oraz w zó r o fe rty  są  do 
tozpa  rż e n ia  w b iu rze  Z a rząd u  w  godzinach  urzędow ych.

Ogłoszenie.
K ierownictwo Budowy Kolei Państw ow ej Kalety -  

odzamcze og łasza  na d. 21 s ie rp n ia  dw a p rz e ta rg i o fe r­
tow e: 1) n a  dostaw ę około 50.000 m .3 sz lak i p łu k a n e j 
w ielkopiecow ej, w zględnie  tłu c z n ia  z kam ien ia  tw ardego  
do podsypki to rów , oraz k o s tk i do b ru k o w an ia  p rz e ­
jazdów  z kam ien ia  tw a rd eg o : o w ym iarach  10 X  10 X  10 
cm., około 220.000 sz tu k  i 18 X  18 X  18, około 11,000 sz tu k .

Ceny w inny być oferow ane loco w agon  s ta c ja  za ładow ­
cza za  to n ąę  m a te rja łu .

Szczegółow e w aru n k i p rze ta rg ó w  są  do p rze jrzen ia  w  
K ierow n ic tw ie  B udow y w L u b lińcu  G . Ś ląsk , w  g o d z i­
nach  urzędow ych.

Konkurs.
W ydzia ł Pow iatow y Sejm iku  w B iłg o ra ju  poszuku je  d la  

K om unalnej Szkoły  R zem ieśln iczej-P rzem ysłow ej in s tru k ­
to rów  do d z ia łó w : szew ckiego, s to la rsk ieg o  i zabaw kar- 
s kiego.

U posażenie, jak  w  państw ow ych szko łach  tego  typu . 
te rm in  sk ład an ia  o fe r t do d n ia  15 s ie rpn ia  1926 roku .

Przew odniczący  W ydziału: P ow iatow ego  
   S ta ro s ta  B iłg o ra jsk i: (— ) I. B obek.

D yrekcja  Szkoły  R zem ieśln iczo-Przem ysłotyej O rdynacji 
Z am ojsk ie j im. T . K ościuszki w  Z am ościu, poszukuje

in s t ru k to ra  s to la rsk ie g o
z ukończoną szk o łą  rzem fcśln iczo-przem ysłow ą, p o s iad a ją ­
cego zdolności rysunkow e, św iadectw a z odby te j p ra k ty k i
p rzynajm n ie j 5-ciu la t  i  re ferencje  od osób godnych zau- 
lam a . ' v

W aru n k i p łacy : 9 k a te g o r ja  u rzęd n ik ó w  państw ow ych, 
ro s a d a  do objęcia z  dniem  1 . w rześn ia  r .  b.

O ferty  należy sk ład ać  do dn ia  19 sierpn ia .

A rch itek t
Z dyplom em  z P o litech n ik i i budow niczy z ukończona 
conajm niej ś red n ią  szk o łą  budow laną i d łu ższą  p ra k ty k ą  
—  o trzy m ają  za raz  posadę nauczyciela  p rzy  P aństw ow ej 
szkole budow lanej w  Lesznie , w oj. P oznańsk ie . P odan ia  ż 
dokum entam i p rzesy łać  do D yrek c ji szkoły .

M ajstrów  in s truk to rów
szczo tkarsk iego  i ry m arsk ieg o  poszu k u ją  P aństw ow e Z a ­
k łady  P rzem ysłow o-Szkolne w P io trkow ie .

W ym agane k w a lif ik ac je : do prow adzen ia  odnośnego w a r­
s z ta tu  i w y k ład an ia  ry sunków  zaw odow ych, m a terja łoznaw - 
s tw a  i  te o r ji zaw odow ej.

Posady  do ob jęcia  z dniem  1. w rześn ia  1926 roku .
O fe rty  należy  nadsy łać  do pow yżej w ym ienionych Z a ­

k ładów  m ożliw ie n a jp ręd ze j.

Cennik orjen tacy jny  m a te r ja łó w  budow lanych” "
w edle p ism  w arszaw sk ich .

B lacha że lazna  ocynkow .: 711 X1422X0,45 m /m  g ru b . kg . 1.25
711 X 1422X 0,50m /m  g ru b . kg . 1 .2 0  

lm .X 2  m .X 0,50 m /m  g ru b . k g . 1.26 
C em ent p o rtlan d  w  beczkach i o  kg . 9 __
C eg ła  zw yczajna palona 1.000 sz t. 60 do 7 5 ,’—
C eg ła  o g n io trw a ła  k ra jo w a  1.000 sz t. 200 —
D achów ka  k a rp ió w k a  1 0 0 0  sz t II" /
D achów ka m arsy lska  1 0 0 O sz t 195
D achów ka ciągniona i'ooO  sz t 215 -
D achów ka T O i „ y  £
E te rn i t :  p ły tk i, p rzy s taw k i i gąsio ry , zależn ie  od k o lo ru
n . 1-000 sz t. od 625,—  d <5 700,—
-1PS k g . 1 0 , -

K afle  k w ad ra te le  w kom pl. piecow ych: polew ane
r.- ... . sz t. 0,38 do 0,40

k w ad ra te le  w kom pl. piecow ych: n iepolew ane
tt- . , , 0,38 do 0,20|
K am ień  polny b ru k a rsk i m t r .3 20 do 35 —
K arb o lin eu m  k g  (/ 4 5

K a s to r  o ryg inalny  K arstensa, - kg . g ^ o
K lep k a  dębow a posadzkow a 1 .0 0 0  sz t. 600,__
P ia sek  w iślany  g__
P iaskow iec szydłow iecki w b lokach m t r .3 1 0 0 ,— do 500,__
S ia tk i d ru c ian e : m ur. do w ypraw y  1.80 do 2.50, na 

 ̂ . ogrodzenia .za  m .2 1.80 do 3.50
Sm oła d rzew na sosnow a kg . 0,40
T a fe lk i te ra k o t, posadzkow e m tr .2 1 2 ,— do 2 0 ,__
T afe lk i te rak o t, g lazu row ane m t r .2 32,—  do 3 5 __
T erp en ty n a  k g . g _  do 3 ^
Ż w ir w iślany  m t x .3 2 5 .—
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Dzierżawy, zastępstwa, personal, sprzedaże itd.
OOOOOOOOOOOOO0OOO00OOOOOOOOOOOOOOOOO0OOO

H A N D L O W I E C
ekspedient z branży żelaza, znający
księgowość, s z u k a  p o s a d y .

Zgłoszenia do adtnin „Rynku Metalowego i Maszyno- q  
wego“ pod nr .  2 8 9 5 .  2

§0OOOO0OOOOOOOOOOOO0OOOOOOOOOOOOOOOOOOO§

In żyn ier-E lek try i*  118
młody, poszukuje zajęcia w biurze lub ruchu fabrycznym chętnie 
na wyjazd. Praktyka warsztatowo-instalacyjna i w radio. P ro­
jektowanie, kalkulacje. Języki: francuski, niemiecki i rosyjski. 
A. L a w i e k t  W a r s s a w a ,  Aleje Grójeckie 39. pawilon 5 m. 5.

Węgiel drzewny
sosnow y, retortow y, stale p roduku ją  Z a k ła d y  P r z e m y ­
s ło w o  - C h e m ic z n e  w  A n g o i t o w le .  11 z ~
OOOOC»DOOOOCOCKlOOOOCOOOCXXXXXXXlCXXKX*X!CTX»XXX)OOCIOOOOO<X»XXXXXJOOqCOOOCOOCXMOOOOO»

B R O N Y  S I E WN E
3 4, 5 i 6 potowe, w łasnego w yrobu, poleca 
p ’p . hand larzom  i udziela w ysokiego raba tu

Józef Burek, fabryka w yrob ów  żelaznych  
Poznań, ul. D ąbrow sk iego  88. Tel. 66 79.OQQ78  2887 °

Jc000cw>0000a000c!cxx)00ci00000000cxxx»000000000000000000cxxxj000000000000000c0000cx5

P IE K A R S K IE  MASZYNY
do wyrabiania i dzielenia ciasta, poleca B e n e d y k e in k ,  
s z a w n ,  Grzybowska 41. Te'. 231-74. _    152

W ysprzedaż różnych naczyń kuchennych i stołow ych
Zniżka 30—50«/o — Wanny cynkowe miej cen fabrycznych
D o m  to w a r o w y , R r a h ó w .  Bracka 13. 148
OGOOOOCXX3(X»OOOOOOOOOOaOOCX»OOCXX)OOOaOOOOOeOaMOOOOOOOaOOOOOOOOOOOOOOOOOaaOOOOOe>

parowa nowa, patent Voit, wyrób 
firmy Schaeffer i Budenberg, wiel­
kość 4 — D. 150x 100x220 mm. 
wydajność 225 litr/min., korzystnie 
2927 do sp rzed ania .

Janczew ski i Freym ark, Warszawa, Mokotowska 49.
§00cxxxxxxx»000000000000«x»0000000000cxxx)0000000000000(x>0000000000000000000000ci

Rz ad ki e  k u p n o  o k az y j n e !  Rza lkie  k u p n o  o k a z y j n e !

1 4 /3 0  P S .  B E N *
wyposażony według najnowszego stylu, światło Bosch’a i starter, 
6 opon. obicie wewnątrz skórzane, z wszelkietni możliwemi 
przynależnościami (ogrzewanie wewnątrz, trąbka Bosch a etc.) 
w najlepszem wykonaniu, nadzwyczaj korzystnie na sprzedaż.

E . STA D I E  -  A U T O M O B IL E . B Y D G O S Z C Z ,
ulica Gdańska nr. 160.  160

S p r z e d a m p r a c o w n i e
0 250 m2, z czteropokojowem mieszkaniem i gruntem  (który 
nie koniecznie musi być razem zakupiony), oraz następują- 
cem urządzeniem: 5 PS. motorów, 3 wahacze(balancjery), 
3 wiertarki, 2 tokarki 3 tłoczarki • wybijarki) 1 szlifierka
1 wyginarka małe młoty wahakowe (podrzutkowe) i młoty 
mechaniczne (baby-kafary kuźnicze), autogenicz, spawacz, 
nożyce do żelaza, i ® blachy oraz wiele innych narzędzi.

OTTO BINKOWSKI. Solec Kujawski. 2878

2943 Dynamomaszyny * * * * * * * * *

do sprzedania: 1—235 volt 760 a m p , 450 o b r ; 1—235 volt 
415 am p , 355 obr.; 2—235 volt, 190 amD. 1.100 o b r . ; 1 -2 3 5  volt 
140 am p. 350 o b r.; 1 440 v o l t200 amp., 790 obr. S tru g a rk i 
do m e ta li: 1 — 600 mm. szer., 25,000 mm. d ług .; 1—700 mm. 
szer., 2,000 mm . dług. L . W a r w a s iń s k l ,  J .  U o j a k o w s k i  
* * * * * * * * * * * * * * * * * * * *  w  R a d o m s k u . * * * * * * * * * * * * * * * * * * *

M O TO RY
D /nam o elektr., tania sprzedaż, zamiana, kupno, wynajem, rów­
nież agregaty — I n ż .  M le c z  F e l l c h e n f e ld .  W a r s z a w a ,  
Żórawia 4a. Tel. 290-19. 154

KOCIOŁ COOOOOOOCOOCXXXXXOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOCXXXXXXJ @1
z blachy żelaznej, okrągły, (czło- 

t nowy) nowy t. zw. Ringglieder- 
kessel, o pow. 7m2 do instalacji 

kąpielowej lub ogrzewania wodnego, korzystnie do 
sprzedania. J a n c z e w s k i  i Freymark, Warszawa 
2926 M okotowska 4 9 .

a O C X X X X X X X X X )O O O C X X X )tX X X X A JtX X ^X JO O tJO C X X X J«C X X X X X >0000000000000000000000000000 r— -

U J
OCOOOOCCOOOCr>nOOCXXXXXXXOCXX>OOOOOOCXXXXOOOCOOOCXX)OOOOOOOOCX)OOOOOOOOOOOOOt---J

R adjo-aparat
4-lampk. z wszelkiemi przyborami i dużym głośnikiem (nadzwy 
czaj dobry aparat) komplet, z* 6C0 zł na sprzedaż. H o t e l  
D w o r c o w y , M a r g o n in , pow. Chodzież. Tek 43 131

M otor D ies la
80 H. P. fabrykat Leobersdorf, z powodu zakupienia większego 
o k a z y j n i e  do sprzedania Cena 1700 dolarów. Dynamo Siemen-i 
Schuckert, prąd stały 500 Volt 104 Amp. — 600 dolarów. Perlok 
Lwówek 11 żelazny — 150 dolarów. Łusiczarka Rapid Nr. 2 — 
90 dolarów. Kamień kompletny 42 cale — 80 dolarów. A . F .  
H o r o d y ń s k ł ,  H o c iu b lń c e .  p. Kopyczyńce____________140

2 młocarnie parowe. 2931

C O P O fc  I I I I U V U I I I I V  | I U I
150 cm. szerokości bębna, wyremontowane w Zakładach -  
Metalurgicznych Pniewy, oraz m otor ropny przewozowy 
„Ursus“ 7 koni, bardz.o mało używany, okazyjnie do 

sprzedania ze składu natychmiast.
M S T E I N H A U S ,  L w ó w ,  Gródecka 10a.

OOOOOOOOOOOOOOO0OOOOOO0OOOOOOOOOOOOOOOOÓ

S p rzed am  tokarn ią
Oglądać od 4-tej popołudniu 
Szkclna 12.

C h o jn a c k i ,  B y d g o s z c z .  Stara
132

Ł.okom obilę p rzew ozow ą
„Garrett" 6 atm. w dobrym stanie, nadającą się do zapędu pa­
rowej młóckami, okazyjnie bardzo tanio sprzeda W l. C z a i 
k o w s k t ,  L u b a w a  (Pom.) — Tel, 33. 133

OOOOO0OOOOOOOO0OOGOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO00

S a m o ch ó d  Opel
10/20P. S., 6 o s o b o w y ,  w dobrym stanie do nabycia. 
Informacje w firmie Z agórsk i i T atarski, Bydgoszcz

W a r s z a w s k a  24. Tel. 1435. 2924
Składnica gum i przyborów samochodowych.
 Parowy zakład w ulkanizacy jny .----------

OOOOOOOOOOO0OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOÓ

M łyn i tartak  parow y
gospodarczy w dobrej okolicy, jest do sprzedania za cenę 3000 
dolarów lub przyjmę wspólnika. Zgłoszenia: W ik to r  W a sy -  
l e w i r z  w  J a s io n o w ie  koło Brzozowa (Małopolska). J 40

MOTOR BENZYNOW Y
4-ro cylindrowy „Exelsior“ 50 HP. w bardzo dobrym stanie do 
sprzedania za 1000 zł. W iadomość: W . S c h i n d l e r ,  B r a k ó w .
Powiśle 5. 147

j P A T E N T  Ń r3 3 6 6 . ]
„ G a z i k  d o  w i e l o k r o t n e g o  a ż y e t a “

l s p r z e d a m .  Oferty uprasza si<  ̂ do »

■ A d m . Rynku Meta!. I Maszyn, p o d  nr. 2917. ;
 *
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in
NADZWYCZAJNA OKAZJA!

U  23 szt. Elektroniotorów, jak nowych, z rozrusznikam i prądu sta łeg o | |
1 szt. 220 Volt IV 2 K. M .1 5 0 0 o b r . F-my 

Elektrom otoren-W erke „K aiser“
1 szt. 220 Volt 1,1 K. M. 1980 F -m vA .E .G  

21 szt. 440 Volt 1,1 K . M .  1650 obr. F-my 
Schum anns E lektr.-W erke Leipzig  

oddaje z powodu innych dyspozycyj.

Z apytania skierować proszę pod „Elektro- 
motor ‘ do „R ynku Metal, i M asz.“ za nr. 2937.

m
IOOOOO cegieł

I klasy oraz 50 000 dachów ek franco w agon  Poznań tanio do  
oddania. Fabryka narzędzi stolarskich A. W ardziński, Naklo.

145

LOKOMOaSILA LAN ZA 146
6 0 - 7 0 - 8 5  H. P. 12 Atm. K om paund, z przegrzew aczem , kon­
densacją, sterow aniem  w entylow em , nadzw yczajnie ekonom iczna  
w opale, mało używ ana, do sprzedania z a r a z k a  3000 dolarów. 
B liższa  w iadom ość: W. Scbtndler, Braków, P o w iśle  5.
OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOi

I  PAROWA POMP! IAS1LAJACA 2935

z połączeniem  transm isyjnem  53 m2 po­
wierzchni ogrzew alnej 8 —10 atm. kupię

A. S C H E N D E L  — W I E L E Ń
— F a b ry k a  c e g ie ł  w a p ie n n y ch .

5000000000000000000000000000000000000000 

Motorowa łódź
z kajutą, z motorem 45 H .P . M ercedes, na turystykę jak i na 
cele ho low nicze, do sprzedania. Mlanowfcz, Warszawa- 
l * r » g a ,  w prost ul. Szerokiej. 143

Sprzedamy korzystnie:
sa m o ch ó d  o so b o w y  A d ler  12/34 H P . 6 -sied zen io w y , sam ochód  
o so b o w y  A dler 9/24 H P . 6 -s ie d z en io w y , sa m o ch ó d  o so b o w y  
S te ig er  10/50 H P . lim u zyn a , 2  sa m o c h o d y  o so b o w e  A u stro- 
D a im ler  13/35 H P . 6-B iedzeniow e, p o d w o z ie  M ercedes 16/40 
H P ., sa m o ch ó d  c ięża ro w y  B iis s in g  4-tonn ow y, sam och ód  c ię ­
ż a ro w y  A d ler 4 -ton n ow y. „P olauto“ , Ilellw lg , Bittner 
1 S  ka, — W a rsz ta ty  r e p a r a e y jc e  sa m och od ów , Poinań. 
u l. P rzem y sło w a  n r  25. — T el. 1 3 0 7 ,  109

,  D o sprzedania 2933

WOZ z pod MOTORU
nadający s ię  pod ciężary na bitym  gościńcu  
3  putsometry używ ane, jeden praw ie nowy 
oraz 10 beczek oliwy używanej. W iadom .:

A. GRUCA BOCHNIA, ul. W ygod a  1402

2  S a m o c h o d y
A dler 8/24 i 12/22 K. M. w  n a jlep szy m  sta n ie , rejestrow an e, 
n o w o  z r em o n tu  i la k iero w a n e, ba rd zo  ta n io  na sp rzedaż. 
H otel Dworcowy. Margonin, po w. C h odzież . 104

[2 garnitury młocarniane 2882

w d o b ry m  sta n ie  d o  n a ty c h m ia sto w eg o  u ży tk u , 
sp rzed a  E .  MiiUer, M ogilno. J ana K ausa 11

Samochód ciężarowy
4 tonnowy firmy ,,Sauer“, w  ruchu, w dobrym  stanie, zarejestro­
w any, do sprzedania za  cenę przystępną, zaraz. W iadom ość: 
Centralne Składy Syndykatu Rolniczego Warszaw­
sk iego, Pow ązki, ulica Schlachtuzowa nr. 3, 155

Leżący aparat dezynfekcyjny
2,500 m m . d łu g o śc i 1,500 m m . śr e d n ic y , d o  od k a ża n ia  parą , 
d o  sD rzed an ia . W ia d o m o ść : Tow. „Strein'% Warszawa 
ul. M azow iecka 7; T el. 337-17. 110

Sprzedam tokarnię
3 m etr,, na  p rzy zm a ch , p o c ią g o w ą , praw ie  n ow ą , H a c h a r -  
sk i, Warszawa C hłodna 19. 111

Motor u?
18 k., dw u-cylindrow y „O pel“ z tow arow ego auta, dobry, n a d a ­
jący się  do warsztatu, do łodzi w odnej, z* 600 zł i różne części 
autom obilow e sprzeda D yło, Naklo, ulica Jackow skiego c37.

OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOGO

Zakłady Przemysłowe
Br. G rabski, Ł ó d i, Zakątna 59 61

sprzedadzą w iększą partję 2940

drutu cynkowego grubości 1 . 4  mm. 
i 2 mm.

OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO

AUTOBUS
C hew roleł, 16 osób , w  najlepszym stanie pod pełną gwarancją  
w  ruchu, now y typ. sprzeda za 6 tys. z ł lub zam ieni na c s o ’ 
h ów k ę kiytą n o w eg o  typu ..Montan", Ostrów (P o z n ) ,  ul 
Raszkowska 26. j 23

Młóckarnię parową
„Landsberga11, siła 108 koni i m otorow ą siła  12 koni, również 
„Landsberga" korzystnie na sprzedaż. Blnro H a n d l o w e  
J ó z e f  Cyraniak, Poznań, Św . M arcin 5 T e1. 24-51. 115

woliniarkiT
(H olzw ollem aschienen) marki Kircbner, okazyjnie do sptzedaria. 
W iadom ość: Jerry, Braków , Florjańska 28. 157’

Do sprzedania
po cenach korzystnych:

1 tarcz 790 X  350 
580 X  500
490 X  210 X  
445 X  270 X

X  95 żelazna 
X  95 

70

485 X  
390 X  
720 X  

1370 X

210 X  
200 X  
210 X  
300 X

70
70
70
80
90

drewniana

2 garnki kondencyjne
13 m. rury lanej 70 m/m
9 „ y) „ 800 X  170 m/m

14 » n « 750 X  150 n
2 „ „ „ 300 X  120 „
5 szt. trójników  120 m/m
1 kolano żelazne go m /m
1 n w 180 ,,
1 odłącznik 170 X  170 X  130 m/m  

120 szt. szk eł od akum ulatorów  
181 balonów próżnych od kw asu

1 rezerwuar 15500 X  4300 X  4500m/m  
grubość blachy 5 m /m

W ia d o  m o ś ć :

Elektrownia Miejska Wąbrzeźno
2922
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Łódź m o to ro la
nowa, żelazna, torpedo, sluminjowa 8 m. dł 1 m. szer. na sprze­
daż, widzieć można na Regatach. Samelter, Bydgoszcz, 
W esoła 14. 128

Samochód i56
4- osobowy, 7 opon, mniejszy typ „Protosa" pod gwarancją 
dobrze utrzymany na sprzedaż. Zużywa 10 litr. benzyny na 100 
kilom. Cena zł 2500. Sokołow ski, Tczew, Mickiewicza 9.

Czopowe-nitowa maszyna
(Spundnutmaschine), fabrykat Kieselinga, Lipsk, prawie nowa 
korzystnie na sprzedaż. Zgłosz pod „Maszyna* do biura ogło­
szeń J  W eber — Bydgoszcz. lig

! S ą u r e r a  sprzedamy 3 ton. bez tylnych gum.
Części ciężarowe do Sam erów , P ra g  i D ajm lerów  przy 

w iększej ilości po dwa złote za kilo.
S z w e j s a p a r a t  zupełnie nowy, dwu szufladow y, w ytw a­

rza 1500 litr. gazu na godzinę, w aży 120 kg.
Kupimy T O K A R N I Ę  U Ż Y W A N Ą  1 — U/2 m tr .c iężk .  typu .

W arsztaty M echaniczne, W arszaw a IX. W armińska Nr. 10.
   2883

1L otto mobil a motorowa
do młockarni itp., nowa 12-konna, firmy „Deutz", typu „Colonia", 
na benzol, benzynę, naftę i spirytus, okazyjnie do sprzedania 
w fabryce kamieniarskiej Alfreda F iebegera w Kaliszu, 
Górnośląska 102. j 20

Tartak murowany
dwugatrowy, z placem obszernym (11/8 morga) w Krakowie, 
przy stacji kolejowej, połączony torem przemysłowym, do wy­
dzierżawienia lub sprzedania. Bliższe wiadomość w kancelarji 
d - r a  A d o lf®  Orossa, K r a b ó w ,  Św. Anny 9. 121

11 KUPNA13m
Używany kocioł parowy

o pow ierzchni ogrzew anej 100 m 2 8—10 atm ., używ any sie- 
w nik nawozowy „W estfa lja" l/s m. kupi II. Methner, fa­
bryka maszyn, Bojanowo, pow. Rawicz, tel. 46. ’ 122

i  3000000COOOOOOOCOOOOOOOOOOCOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOCX

P oszu k u je  kupna

kompletu łańcuszków i haków
do wyrobu materacy patentowych, również i sprężyn 
stożkowych, teówki, taśmówki i drutu płaskiego. 
Oferty do „Rynku Metalowego i Maszynowego" 

pod nr. 2928.
•oooooooooooooooooooooooocJO O O O O O C X lO O O O O O C lO O fyw rw ripp fyy ^ v y y Y i Q y y v v y y i Q j o o f y :

M O T O R
1 P S , 220 volt, kupię. Łaskawe oferty z podaniem ceny do: 
Fzablew«ki, Swiecie, n./W. 219

Motor benzynowy
nowszy (Deutza) leżący, 6 P S , pod gwarancją do natychmiasto­
wego użytku, poszukuję celem kupna Także motor elektry­
c z n y  do prądu fazowego z przynależnościami. A. Gehrinann, 
t u i  , S t a r o g a r d  (Pomorze). 163
OO0OOOOOOOOOOOGOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO

I Motor elektryczny
g  2—3 K. M. 220 Volt 1400 - 1600 obrot.
ó  na prąd stały, Hżywany, w dobrym
g  stanie — kupię za g tówkę. Zgłosz.
O do Adm Rynku M etalow ego i Maszynow. pod nr. 2932 

GOOOOOOOOOOOQOOOOOOOO0OOOGOOOOOOOOGOOOOO 
Kupimy za gotówkę

ca. ąi/4  k m ,  torn (5 km szyn) kolejk i polnej 65 mm. 
profilu i prosimy o oferty, lla ję ln o ir  B ielaw y, poczta 
Granowo, powiat Grodzisk. 164

Kupię używ ane T-dźwigary (podciągi)
li 1̂ i- S7“y kolejowe lub kolejk i polowe 10 cm. -  

f  „ „ a  t *fSoSci- O ferty  z oznaczeniem  ceny upra- 
szam pod L 3955 A nn.-Eksped. W allis—T oruń. ‘ 126

Kupię 2 mocne i dobrze utrzymane
windy rurowe

Łaskawe oferty z podaniem ceny d o : Przedsiębiorstw o  
studniarskie - Żnin. 128

Poszukuję l aparatu
d« spuszczania i  napełniania wody seltersklej,
możliwie systemu „Nowa '• 1 aparat do spuszczania piwa.

i T :  rozpuszczania i meszania o pojemności ca 100 Itr,
albo też kompletne urządzenie. Oferty z oznaczeniem ceny do 

harnowakl — Grudziądz, ul. Groblowa 47. 146

Poszukuje się 2936 ■

I tokarni do obróbki metali I
3 1 metr lub l/s mtr.. cięższej budowy, — Zglosz. pod adresem : ;

WŁOCŁAWSKA FABRYKA DRUTU
;  daw n. C. KLAUKE Sp. Akc., W łocław ek. *

K a p i ę  zaraz używane, ale dobrze u trzym ane
maszyny mleczarskie 141

Oferty nadsyłać do : Mleczarnia Nakło w Trzedewnicy. 
Cukrownia poszukuje

5 kim. szyn
z 65 podkładami żelaznemi, szerokość toru 600 oraz 10 kim. luźnych 
szyn 70. lub 80. Oferty pod „Cukrownia" A C., K nr Jer 
W a r s z a w s k i ,  M arszałkowska 108. 151

Młocarnię 100
używ aną najchętniej m ałą z odpow iedniem  m otorem  lub 
lokom obilą kupię. O ferty  zawierające dokładny opis stanu  
oraz cens proszę nadesłać: M a j .  IT a n n U n , poczta Kępno.

Kupię używaną tokarn ię
21/2 m d ługą w iertarkę słupkową. P roszę o podanie ceny. 
Pogonow ski, Środa, Nowy B jn ek  7. 101

Używany motor
Benza kupię 7 — 8 PS. lub Deutza. Pogonowski, Środa, 
•Nowy Bynek 7. 102

Poszukuje się celem kupna: 
i j f o r m y  d o  r u r ,  ł u k ó w  
]| i o d g a łę z ie ń  c e m e n to w y c h
i i o średnicy 100. 125 i 150 mm. Oferty pod K. J. do 
J | Administracji „Rynku Metalowego i Maszynowego." 2938

Wózki wywrotowe
do wożenia ziemi zakup! Fabryka K onserw Mięsny oh T. A.
Bydgoszcz. Promenada 1. — Telefon 343 i 420. 216

Kupię dachówczarkę 124
„Karpiówkę podwójną" z podkładami lub same podkłady — 
„Caspary’ego" Komar, Lubliniec Nowy, Cieszanów.

Kupię okazyjnie 114
kolejkę w ąskotorow ą 600 mm. wraz z przyboram i. Szcze­
gółowe oferty: Skierniew ice, sk rzynka pooztowa n r  17,

Rupię małą tokarnię
Oferty: Nobel, Kraków, Starowiślna 42 159

Kupujemy tokarn ie  pociągowe używane
od pół do trzech m etrów  toczenia, za gotówkę. Tokarnie 
w inny być w porządku . Spieszne o frty  pod „Tokarnie" do 
„Far'* Warszawa, ul. M oniuszki 2. 115


